
Mógłby to być optymistyczny artykuł mówiący o tym, że oddany został pierwszy odcinek 
ścieżki rowerowej w Wąbrzeźnie. Niestety, wandale okazali się być szybsi od rowerzy-
stów: ścieżka została zdewastowana na tydzień przed jej oficjalnym otwarciem.
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      Wąbrzeźno

Wandale szybsi od rowerzystów

Pierwszy, długo oczekiwany 
przez wąbrzeskich cyklistów, odci-
nek ścieżki rowerowej został o�cjal-
nie oddany do użytku we wtorek, 
18 sierpnia. Dziewięćsetmetrowa 
trasa wiedzie wzdłuż brzegu Jeziora 
Zamkowego od ulicy Chełmińskiej 
do plaży. 

Niestety, malownicza trasa 
zdążyła już wpaść w oko wandalom. 
Zniszczyli oni dwie ławki i poręcze 
mostu na terenie tej promenady. 
Ich uwadze nie umknęła też świeżo 

nasadzona zieleń: wywrócili kilka 
donic z kwiatami. Koszt zniszczeń 
oszacowany został na 700 zł. Do 
tego trzeba jeszcze doliczyć koszty 
pracy ekipy Miejskiego Zakładu 
Usług Komunalnych, która usunęła 
szkody.

Być może wandale nie będą 
mogli się już czuć tak pewnie na 
ścieżce rowerowej. Wąbrzeska Straż 
Miejska została bowiem ostatnio 
wyposażona w rowery, które na 
pewno będą przydatne w utrzy-

maniu porządku na nowo oddanej 
trasie.

Wykonana z kostki brukowej 
ścieżka rowerowa nad Jeziorem 
Zamkowym jest pierwszym z dzie-
sięciu elementów inwestycji. Doce-
lowo długość tras rowerowych ma 
wynieść około sześciu kilometrów, 
co z pewnością ucieszy zarówno 
rowerzystów, jak i miłośników spa-
cerów lub biegania. Fragment trasy 
oddany do użytku nad jeziorem 
powinien także ucieszyć wędkarzy:

– W ramach inwestycji powsta-
ło 7 punktów do łowienia ryb przy 
jeziorze Zamkowym. Wszystkie 
z nich dostosowane są do potrzeb 
osób niepełnosprawnych – infor-
muje kierownik wydziału inwesty-
cji Urzędu Miasta Tomasz Zygna-
rowski. – Jest też pas spacerowy  
z ławeczkami. Pełen zieleni, atrak-
cyjny krajobrazowo teren przez 
cały rok będzie oświetlony. Zadba-
no o montaż czterdziestu czterech 
lamp ulicznych wokół jeziora.

Całość inwestycji kosztowała 
miasto prawie pół miliona złotych, 
jej wykonawcą była jedna z wąbrze-
skich �rm.

Wrażenie na spacerowiczach  
i rowerzystach robi liczba ozdob-
nych roślin i krzewów, których 
przybyło nad Jeziorem Zamko-
wym.

– W zeszłym tygodniu za-
kończyliśmy nasadzanie zieleni.  
W miejscu wyciętych w 2007 roku 
topoli przybyły między innymi 
krzewy kaliny koralowej, krze-
wuszki cudownej, derenia białego 
i tawuły norweskiej. Przybyło też 
nowych drzew, posadziliśmy klony, 
katalpę lipę, tulipanowiec czy mig-
dałek trójklapowy – mówi kierow-
nik wydziału gospodarki komu-
nalnej Urzędu Miasta Marzanna 
Wiśniewska.

Koszt tych nasadzeń wyniósł 
około pięć i pół tysiąca złotych. 
Pieniądze na ten cel pochodziły 
z Gminnego Funduszu Ochrony 
Środowiska.

Przedstawiciele Urzędu Mia-
sta uważają, że równie sprawnie 
powinny zostać zrealizowane pra-
ce związane z budową kolejnych 
odcinków trasy rowerowej w Wą-
brzeźnie. Na realizację tych inwe-
stycji miasto chce pozyskać środki 
unijne.

W zeszłym tygodniu odbyło 
się także spotkanie, podczas które-
go omówione zostały plany kolej-
nych inwestycji nad Jeziorem Zam-
kowym, które ma się z czasem stać 
turystyczną wizytówką Wąbrzeźna. 
By osiągnąć ten cel zaplanowano 
między innymi poszerzenie plaży, 
stworzenie nad jeziorem terenów 
rekreacyjnych dla dzieci i doro-
słych, zabezpieczenie ruin zam-
ku, zbudowanie wieży widokowej  
i stworzenie kempingu. 

tekst i fot. 

Jarek Brzuska
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      Wąbrzeźno

Jest gdzie grać
Miłośnicy sportu w Wąbrzeźnie od dawna skarżyli się na brak miejsca do uprawiania ulu-
bionych przez nich dyscyplin. Teraz powinni odetchnąć z ulgą: powstał obiekt, na którym 
będą mogli uprawiać sport.

R E K L A M A

R E K L A M A

W zeszłym tygodniu wyko-
nano ostatnie prace kosmetyczne 
na wielofunkcyjnym boisku przy 
kręgielni Mango. Obiekt został 
wyłożony sztuczną trawą, która 
jest idealną nawierzchnią do ama-
torskiego uprawiania sportu.

Na płycie boiska wytyczone 
zostały linie wyznaczające pełno-
wymiarowe boisko do gry w siat-
kówkę i kort do tenisa ziemnego. 
Ustawione bramki umożliwiają 
grę w piłkę ręczną i nożną. Obok, 
przy skate-parku, zainstalowany 
został także kosz dla miłośników 
koszykówki. 

Prace nad boiskiem – od po-
mysłu do ukończenia obiektu 
trwały rok i kosztowały około stu 
tysięcy złotych. Pieniądze na ten 
cel wyłożył Urząd Miasta.

– Prace trwały długo, ale wy-
szliśmy z założenia, że nie stać nas 
na bylejakość – mówi Marta Kowa-
liszyn, kierownik Zakładu Aktyw-
ności Zawodowej, w skład którego 
wchodzi nowy obiekt. – Nie jest to 
może ogromny kompleks, ale na 
pewno przyda się mieszkańcom 
miasta, którzy chcą aktywnie spę-
dzać czas. Zresztą wyznaję zasadę 
„małych kroków”, które czasami są 
skuteczniejsze i bardziej przydatne 
niż wielkie, kosztowne inwestycje.

Pracownicy �rmy, która po-
łożyła sztuczną trawę zapewniają, 
że włoski producent nawierzchni 
gwarantuje jej przynajmniej pięt-
nastoletnią trwałość. Dodatkowym 
plusem wyboru tej nawierzchni 
jest fakt, że w miesiącach zimo-
wych, przy odpowiedniej pogo-
dzie może być ona podbudową do 

stworzenia sztucznego lodowiska. 
Obiekt przy ulicy Sportowej 

10 został wyposażony w sztucz-
ne oświetlenie i będzie dostępny  
w godzinach otwarcia sąsiadują-
cej z nim kręgielni, czyli do 22.00, 
a w weekendy do 23.30. Przy bo-
isku utworzona została także letnia 
kawiarenka. Korzystanie z obiektu 
będzie odpłatne, jednak Marta 
Kowaliszyn zapewnia, że ceny nie 
będą wysokie.

– Doskonale zdajemy sobie 
sprawę z warunków życia w na-
szym mieście i zadbamy o to, by 
opłaty za korzystanie z niego nie 
były wygórowane – powiedzia-
ła. – Należy pamiętać, że obiekt 
jest częścią Zakładu Aktywno-
ści Zawodowej, który daje pracę 
osobom niepełnosprawnym. Poza 
tym w grę wchodzą koszty utrzy-
mania boiska.

Nawierzchnia wielofunkcyj-

nego kortu jest bardzo równa, co 
w znaczący sposób wpływa na 
bezpieczeństwo miłośników spor-
tu, którzy zechcą z niego skorzy-
stać. 

Jarek Brzuska

Ostatnie prace przed oddaniem boiska do użytku

W zeszłym tygodniu trwały prace 
kosmetyczne przed oddaniem 

 boiska do użytku

      Powiat

Koniec naboru 
do szkół
Za kilkanaście dni zacznie się rok szkolny. W szkołach  
ponadgimnazjalnych w powiecie wąbrzeskim kończy się 
właśnie nabór. Ostateczne wyniki poznamy na początku 
września. Mimo tego dyrektorzy szkół już teraz wiedzą, ile 
powstanie w ich szkołach klas pierwszych.

– Na dzień dzisiejszy do li-
ceum ogólnokształcącego zostało 
przyjętych 87 uczniów. Zostaną 
utworzone trzy klasy pierwsze,  
w których będą rozszerzone 
przedmioty humanistyczne, przy-
rodnicze i ścisłe. W poprzednich 
latach przyjmowaliśmy około 
90-100 osób – mówi dyrektor Ze-
społu Szkół Ogólnokształcących  
w Wąbrzeźnie Bolesław Künstler.

Trzy klasy zostaną również 
uruchomione w Zespole Szkół we 
Wroniu. W tej placówce ucznio-
wie liceum pro�lowanego będą 
chodzić m.in. do klasy o pro�lu 
służb mundurowych.

– W naszym technikum bę-
dzie można uzyskać tytuł tech-
nika informatyka lub rolnika.  
W tym roku nie utworzyliśmy kla-
sy technik-fryzjer. Łącznie do klas 

pierwszych zespołu szkół będzie 
uczęszczało 80 uczniów – infor-
muje dyrektor Sabina Topij-Bry-
lińska.  

W Zespole Szkół Zawodo-
wych w Wąbrzeźnie od 1 września 
będzie funkcjonowało siedem klas 
pierwszych. 

– W technikum będzie można 
uzyskać tytuł ekonomisty, logi-
styka lub hotelarza i mechanika. 
W szkole zawodowej natomiast 
uczniowie będą mogli zdobyć kilka 
rożnych zawodów np. sprzedawcy 
lub mechanika. Oferta kształcenia 
jest dopasowana do rynku pracy. 
Zależy nam, by absolwenci naszej 
szkoły nie mieli problemu ze zna-
lezieniem zatrudnienia – twierdzi 
dyrektor Stanisław Bytnar.  

Szymon 

Wiśniewski
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      Wąbrzeźno

Przewodnik nie tylko dla turystów
      Wąbrzeźno

Nareszcie „na swoim”
Przez szesnaście lat wąbrzeski oddział Kasy Rolniczego Ubezpieczenia Społecznego nie 
miał własnej siedziby. W tym czasie trzykrotnie instytucja przeprowadzała się do co raz to 
innych, dzierżawionych pomieszczeń. „Kursowanie” KRUS-u skończyło się wraz z otwar-
ciem 17 sierpnia nowego budynku przy ul. Rataja.

Od ukazania się drukiem ostatniego folderu informacyjne-
go o Wąbrzeźnie minęły dwa lata. Wiele znajdujących się 
w nim informacji zdążyło się już zdezaktualizować, pojawi-
ły się nowe, godne przekazania wiadomości. Wydział pro-
mocji Urzędu Miasta przygotowuje się do wydania nowego 
przewodnika po mieście.

R E K L A M A

Nowe wydawnic-
two ma mieć formę 
przewodnika tury-
stycznego. Taka forma 
jest uniwersalna: prze-
wodnik przydatny jest 
zarówno odwiedzają-
cym Wąbrzeźno tury-
stom, jak i mieszkań-
com, którzy chcieliby 
zapoznać się z infor-
macjami o mieście.

Publikacja obej-
mować będzie historię 
miasta, charakterysty-
kę zabytków i opis oko-
licznych miejscowości. 
Znajdzie się w niej 
także miejsce na część 
poświęconą charakte-
rystyce instytucji zajmujących 
się kulturą czy sportem. Ponadto 
będzie można w nim znaleźć bie-
żące informacje, niezbędne dla 
turystów i mieszkańców okolic. 
Praktyczne informacje znajdą się 
w informatorze zawierającym ad-
resy punktów gastronomicznych  
i noclegowych, bankomatów, ap-
tek i stacji benzynowych.

Całe wydawnictwo będzie bo-
gato ilustrowane, zarówno dawny-
mi jak i współczesnymi rycinami  
i fotogra�ami. Nowością w porów-
naniu z wydawnictwem sprzed 
dwóch lat będą wąbrzeskie życio-
rysy oraz legendy i ciekawostki  
o Wąbrzeźnie.

– Przewodnik może być do-
skonałą formą promocji działal-
ności lokalnych przedsiębiorców 
– mówi Gizela Pijar z wydziału 

promocji Urzędu Miasta. – Doty-
czy to nie tylko �rm z Wąbrzeź-
na, ale także z regionu, ponieważ 
przewodnik będzie zawierał także 
informacje o okolicy. Dlatego za-
praszamy wszystkich zaintereso-
wanych do zamieszczenia w nim 
kolorowej reklamy �rmy, która na 
pewno ułatwi dotarcie potencjal-
nych klientów. Szczegółowe infor-
macje dotyczące zamieszczenia re-
klamy można uzyskać w Miejskim 
Punkcie Informacji, przy ul. Ponia-
towskiego 8, nr tel. 056 471 99 60. 

Wydawnictwo ma się uka-
zać w ciągu najbliższych miesięcy. 
Jego autorzy zapewniają, że dołożą 
wszelkich starań, by było ono nie 
tylko praktyczne, ale także atrak-
cyjne pod względem wizualnym.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

Anna Polańska z Miejskiego Punktu Informacji 
prezentuje ostatnie wydawnictwa o Wąbrzeźnie

Poprzednia siedziba, na ul. 
Generała S. Pruszyńskiego, którą 
KRUS dzierżawiła od wąbrzeskiego 
ZOZ-u nie zapewniała warunków, 
w których urzędnicy mogliby w na-
leżyty sposób obsługiwać klientów 
z regionu. Dlatego dziewięcioro 
pracowników tej z instytucji z ra-
dością uczestniczyło w uroczystym 
oddaniu do użytku nowego budyn-
ku na ul. Rataja.

Nowa siedziba KRUS, która 
powstała w ciągu siedmiu miesięcy, 
to piętrowy budynek, w którym ani 
pracownicy, ani klienci nie będą 
mieli powodów do narzekania na 
ciasnotę.

– Dla nas, pracowników, ten 

budynek jest miejscem pracy  
w godnych warunkach, ale jesz-
cze większą uwagę przyłożyli-
śmy do tego, by dobrze czuli się  
w nim nasi petenci – mówi kierow-
nik wąbrzeskiego oddziału KRUS 
Adam Błażyński. – Dlatego oprócz 
serwerowni i składnicy akt klima-
tyzowane jest także pomieszczenie 
informacji. Nie mogło zabraknąć 
podjazdu i innych udogodnień 
dla osób niepełnosprawnych,  
a nasi klienci mogą zostawiać 
swoje samochody na porządnym 
parkingu. Urzędnicy, oprócz tego, 
że będą mieli komfort przyjmo-
wania petentów w dużych, bardzo 
jasnych pomieszczeniach, będą 

mieli także możliwość korzystania 
z przestronnego pomieszczenia 
socjalnego. Największą satysfakcję 
sprawia nam jednak to, że wreszcie, 
po szesnastu latach przeprowadzek, 
jesteśmy „na swoim”.

Korzystna dla petentów jest 
także lokalizacja nowej placówki. 
Blisko stąd do dworca autobu-
sowego czy Urzędu Skarbowego,  
a ulica Rataja, przy której znalazła 
miejsce nowa siedziba KRUS bę-
dzie już niebawem częścią obwod-
nicy miasta.

Uroczystość oddania nowej 
placówki odbyła się w należytej 
oprawie, z udziałem przedstawicie-
li władz krajowych, wojewódzkich 
i samorządowych. Jako pierwsza 
wstęgę przecięła wicemarszałek 
Sejmu Ewa Kierzkowska, która  
w swej parlamentarnej pracy przy-
kłada szczególną rolę do kwestii 
rolniczych ubezpieczeń. Wśród 
pozostałych gości tej uroczystości 
byli m.in. prezes KRUS Henryk 
Smolarz i wicewojewoda kujaw-
sko-pomorski Dariusz Kurzawa.

Nie mogło także zabraknąć 
przedstawicieli władz samorządo-
wych, czyli wójtów poszczególnych 
gmin. Powiat wąbrzeski jest regio-
nem typowo rolniczym, tutejsza 
placówka KRUS obsługuje dwa  
i pół tysiąca gospodarstw rolnych 
o łącznej powierzchni 37 tysięcy 
hektarów przeliczeniowych. Prze-
niesienie oddziału do nowego bu-
dynku będzie dużym udogodnie-
niem nie tylko dla pracowników, 
ale przede wszystkim dla ponad 
trzech i pół tysiąca ubezpieczonych 
w nim rolników.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Wicewoda Dariusz Kurzawa, wicemarszałek sejmu Ewa Kierzkowska i prezes 
KRUS Henryk Smolarz uroczyście otwierają nowy budynek
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O to, by niepełnosprawne dzieci i młodzież mogli bez barier zdobywać wykształcenie dba 
gmina Dębowa Łąka. Samorząd wdraża trzeci etap programu „Uczeń na wsi”.

      Dębowa Łąka

Uczeń na wsi
Sierpień to miesiąc, w którym najtrudniej załatwić sprawę 
w urzędzie. Pracownicy idą na urlopy, a na wsi w czasie 
żniw każda minuta jest na wagę złota. W urzędzie gminy Ê
w Płużnicy mają na to sprawdzone sposoby.

      Płuznica

Ich „jedno okienko”

– Już dziesiąty rok działa  
u nas biuro obsługi klienta. Idea 
powstania była taka, aby osoba 
która przychodzi do urzędu nie 
błądziła. Biuro obsługi interesanta 
to miejsce, gdzie można uzyskać 
wszelkie informacje, a od niedaw-
na również pobrać wnioski, druki 
itd. Mieszkaniec nie wchodzi więc 
do urzędu i nie czyta tablicy, na 
której wypisano jak tra�ć do po-
szczególnych wydziałów. Jest to 
nasz sposób na „jedno okienko” 
– mówi Jarosław Tylmanowski, se-
kretarz gminy.

Mieszkańcy gminy Płużnica 

w biurze interesanta najczęściej 
pytają o wnioski o dowód osobisty, 
akty zgonu, małżeństwa czy naro-
dzin. Rolnicy najczęściej potrzebu-
ją zaświadczeń np. o jakości wody 
czy dochodowości gospodarstwa. 
Ale nie wszystkie sprawy udaje się 
załatwić w biurze interesanta. Co 
wówczas?

– Nawet gdy trzeba iść do 
konkretnego biura, to kładziemy 
nacisk na to, żeby pracownik biura 
interesanta zaprowadził osobiście 
do konkretnego wydziału – doda-
je sekretarz.

tekst i fot. Piotr Wołyński

Projekt umożliwia uczestnic-
two w zajęciach podnoszących 
sprawność �zyczną i psychiczną, 
a także lepszy dostęp do nauki na 
poziomie ponadgimnazjalnym.

O pomoc mogą ubiegać się 
uczniowie podstawówek, gimna-
zjów i szkół ponadgimnazjalnych, 
za wyjątkiem policealnych. Muszą 
posiadać ważne orzeczenie o nie-
pełnosprawności lub orzeczenie 
o stopniu niepełnosprawności  
i mieszkać w gminie Dębowa 
Łąka. Niepełnoletnich reprezen-

tuje rodzic lub opiekun prawny, 
starsi  pomoc załatwią sami. 

Przyznane pieniądze mogą 
być wydane na opłacenie podłą-
czenia komputera do internetu  
i abonamentu, na zakup przed-
miotów ułatwiających lub umoż-
liwiających naukę, uczestnictwo 
w zajęciach podnoszących spraw-
ność �zyczną lub psychiczną,  
w tym w wakacyjnych obozach 
i koloniach. Jeżeli ktoś chce np. 
uczyć się języka obcego poza miej-
scem zamieszkania, ma szansę 

dostać pieniądze także na dojazd, 
nocleg i wyżywienie. W przypad-
ku uczniów ponadgimnazjalnych 
przyznane do�nansowanie może 
dodatkowo obejmować opłaty za 
naukę (czesne), zakwaterowanie 
(gdy uczeń pobiera naukę poza 
miejscem zamieszkania) i dojazdy 
do szkoły.

Osoby chcące ubiegać się  
o do�nansowanie mogą składać 
wnioski w Urzędzie Gminy Dębo-
wa Łąka do 30 września.

Agnieszka Zielińska

Postać żyjącego na przełomie szesnastego i siedemnastego wieku ojca Bernarda z Wą-
brzeźna dzisiaj darzona jest szczególnym kultem w Wielkopolsce. Niebawem w Grodzisku 
Wielkopolskim zostanie odsłonięty jego pomnik, o czym poinformował goszczący niedaw-
no z wizytą w Wąbrzeźnie burmistrz Grodziska Henryk Szymański.

      Wąbrzeźno

Duchowny sprzed wieków
dziś łączy miasta

Ojciec Bernard naprawdę 
nazywał się Błażej Pęcherek – był 
duchownym rzymskokatolic-
kim, mnichem opactwa bene-
dyktyńskiego w Lubiniu. Urodził 
się 25 lutego 1575 w Wąbrzeź-
nie. Pochodził z wielodzietnej 
rodziny, był synem burmistrza 
Wąbrzeźna Pawła Pęcherka i Do-
roty z domu Sasin. Po zakończe-
niu nauki w szkole para�alnej,  
w wieku 12 lat został wysłany przez 
ojca na nauki do kolegium jezu-
ickiego w Poznaniu. Wykazał się 
niezwykłą pilnością w pobieraniu 
nauk i w wieku 24 lat wstąpił do 
nowicjatu w lubińskim opactwie, 
gdzie wkrótce został mistrzem no-
wicjuszy. Zmarł w opinii świętości 

2 czerwca 1603 w Lubiniu.
Postać ojca Bernarda jest 

otaczana szczególną czcią przez 
mieszkańców Grodziska Wielko-
polskiego. Związane jest to z panu-
jącą tam przed wiekami epidemią 
cholery, podczas której ów zakon-
nik swoimi modlitwami „wskrze-
sił” ponoć wodę. W związku  
z tym wydarzeniem do postaci 
ojca Bernarda nawiązują w Gro-
dzisku Wielkopolskim zabytkowa 
pompa na starym rynku, ulica, jak 
i produkcja znanej w całym kraju 
wody grodziskiej.

Niedawno w Wąbrzeźnie 
przebywał burmistrz Grodziska 
Wielkopolskiego Henryk Szymań-
ski, który zaprosił burmistrza Wą-

brzeźna na coroczną pielgrzymkę 
z Grodziska do pobliskiego Lubi-
nia, która upamiętnia postać ojca 
Bernarda. 

– Pielgrzymka odbędzie się  
5 września – powiedział burmistrz 
Henryk Szymański. – Dzień wcze-
śniej w naszym mieście, przy 
zabytkowej pompie związanej  
z postacią ojca Bernarda zostanie 
odsłonięty jego pomnik. Planuje-
my także zorganizować semina-
rium poświęcone tej popularnej  
w naszym mieście postaci.

Gość odwiedził także kościół 
pod wezwaniem Św. Apostołów 
Szymona i Judy Tadeusza w Wą-
brzeźnie, gdzie znajdują się reli-
kwie ojca Bernarda.

– Oczywiście, pamiętamy  
o ojcu Bernardzie w jego rodzin-
nym mieście – powiedział bur-
mistrz Wąbrzeźna Bogdan Koszu-
ta. – Mamy ulicę jego imienia. Nie 
zapominamy także o tej postaci we 
wszystkich publikacjach, dotyczą-
cych naszego miasta. Jak widać na 
przykładzie Grodziska Wielkopol-
skiego jest to postać, która rozsła-
wiła nasze miasto. 

Jarek Brzuska, fot. nadesłane

Burmistrzowie Wąbrzeźna i Grodziska Wlkp przy pamiątkowej tablicy
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      Dębowa Łąka

Nowy wóz strażacki
W ostatnią sobotę sierpnia w amfiteatrze na Podzamczu 
odbędzie się impreza pod hasłem „Żegnaj lato na rok”. 
Tym samym zakończony zostanie cykl koncertów w ramach 
tegorocznego „Wąbrzeskiego Lata Kulturalnego”.

      Wąbrzeźno

Żegnaj lato na rok
Ochotnicza Straż Pożarna w Dębowej Łące otrzymała nowy 
pojazd.

Nowoczesny samochód ra-
towniczo-gaśniczy jest już we wsi. 
Dostawcą auta jest �rma Frank-
Cars Sp. z o.o. z Częstochowy. Sa-
mochód umożliwi sprawny dojazd 
do szybkich akcji. Jest wyposażony 
m.in w sprzęt ratowniczo–pożar-
niczy, zestaw narzędzi hydraulicz-
nych do ratownictwa technicznego, 
piły, pompy. Uroczyste przekazanie 
wozu Ochotniczej Straży Pożarnej 
nastąpi we wrześniu.

Całkowity koszt zakupu samo-
chodu wyniósł 155 950 zł. S�nanso-
wany został z budżetu gminy (26,5 
tys zł), z dotacji z Zarządu Głów-
nego ZOSP RP (50 tys. zł) oraz 
pożyczki zaciągniętej przez gminę  
w Wojewódzkim Funduszu Ochro-
ny Środowiska i Gospodarki Wod-
nej w Toruniu (79,5 tys zł)

tekst i fot.

Agnieszka Zielińska

Od lewej Tadeusz Milewski, Benedykt Dudek, Stanisław Skocki, Jan Maciejewski 
na tle nowego samochodu ratowniczo-gaśniczego

Impreza rozpocznie się  
o 16.30 festynem dla dzieci pod 
hasłem „Bawimy się na plaży”, 
podczas którego instruktorzy  
z WDK przeprowadzą konkursy  
i zabawy dla najmłodszych. 

Muzyczną część sobotniej im-
prezy rozpocznie występ zespo-
łu Drink Bar, grającego muzykę 
country, a dokładnie rzecz biorąc 
jej klasyczną odmianę, zwaną blu-
egrass. Zespół istnieje od połowy 
lat osiemdziesiątych. Od 1989 roku 
regularnie występuje na największej 
imprezie dla polskich fanów muzyki 
country, czyli na festiwalu w Mrągo-

wie. Początek koncertu tego zespołu 
zaplanowany jest na 17.30.

Gwiazdą tego wieczoru będzie 
doskonale wszystkim znana Ele-
ni z zespołem. Artystka o greckich 
korzeniach, której pełne nazwisko 
to Eleni Tzoka (Milopoulu). Ar-
tystka nieprzerwanie występuje 
na polskich scenach od 1975 roku,  
a płyty takie jak „Po słonecznej stro-
nie życia”, „Miłość jak wino” czy 
„Za wszystkie noce” zapewniły jej 
liczną grupę wielbicieli, których nie 
zabraknie na pewno także na kon-
cercie w Wąbrzeźnie.

Jarek Brzuska, fot. nadesłane

Na zakończenie wakacji zespół Drink Bar uraczy słuchaczy dawką muzyki country

      Wąbrzeźno

Uratowali
Dwaj policjanci uratowali 
życie mężczyźnie. Prowa-
dzili reanimację do czasu 
przybycia pogotowia. 

Dyżurny wąbrzeskiej komen-
dy otrzymał informację od zroz-
paczonej mieszkanki Wąbrzeźna, 
że jej mąż powiesił się w piwnicy. 
Natychmiast na miejsce pojechali 
policjanci. Funkcjonariusze odcię-
li sznurek, na którym wisiał męż-
czyzna i rozpoczęli reanimację.  
Udało im się przywrócić do życia 
51-latka. Tra�ł on do szpitala pod 
opiekę lekarzy. 

Po raz kolejny wąbrzescy 
mundurowi st.sierż. Marcin Swół 
i sierż. Paweł Krzyżykowski wyka-
zali się zdecydowaniem i profesjo-
nalizmem w działaniu.

Szymon Wiśniewski
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Wąbrzeskie Centrum Profilaktyki Terapii i Integracji Spo-
łecznej w Wąbrzeźnie przeprowadziło anonimową ankietę 
dotyczącą przemocy.

     Wąbrzeźno

Zjawisko przemocy
5 sierpnia weszła w życie jedna z tzw. ustaw antykryzy-
sowych, która daje wsparcie osobom bezrobotnym, które 
mają zaciągnięty kredyt hipoteczny.

      Powiat

Dopłaty do kredytów

– Program polega na tym, że 
przez okres sześciu miesięcy będzie 
udzielana pomoc w spłacie kredy-
tu hipotecznego zaciągniętego na 
mieszkanie, do 1200 zł miesięcznie. 
Osoby kwali�kujące się do progra-
mu to bezrobotni, którzy stracili 
pracę w okresie od lipca 2008 roku 
do końca grudnia 2010 roku, a za-
ciągnęli kredyt hipoteczny – tłuma-
czy dyrektor Powiatowego Urzędu 
Pracy Wojciech Dombrowski.

O pomoc może również ubie-
gać się małżeństwo, między któ-
rym istnieje wspólnota majątkowa. 
W takim przypadku kredytobiorcą 
może być nawet jeden z małżon-
ków, który ma stałe zatrudnienie,  
a tylko druga ze stron straciła pra-
cę. Ustawa przewiduje również wy-
dłużenie udzielania pomocy rodzi-
nie i maksymalnie może on trwać 
12 miesięcy. Tak dzieję się tylko 
w przypadku, kiedy jeden z mał-
żonków traci pracę, a w pół roku 
później, drugi. Obojgu przysługuje 
pomoc w spłacie kredytu. 

Osoby, które straciły zatrud-
nienie lub inną pracę zarobkową 
w wyznaczonym okresie muszą 
zarejestrować się w urzędzie pracy 
jako bezrobotne z prawem do za-
siłku. Wszyscy, którzy ubiegają się 
o status bezrobotnego muszą speł-
nić kilka warunków. Nie mogą być 
zatrudnieni. Muszą być zdolni do 
podjęcia pracy w pełnym wymia-
rze godzin. W przypadku niepeł-
nosprawnych musi to być zdolność 
do co najmniej połowy wymiaru 
czasu pracy. Status bezrobotnego 
mogą uzyskać osoby od 18 lat do 
60 (kobiety) lub 65 (mężczyźni). 

Pomoc obejmuje spłatę kre-
dytu mieszkaniowego zabezpie-
czonego hipoteką m.in. na budo-
wę domu jednorodzinnego lub 
nabycie prawa własności domu 
jednorodzinnego, spółdzielczego 
własnościowego prawa do loka-
lu mieszkalnego, prawa odrębnej 
własności lokalu mieszkalnego  
w spółdzielni mieszkaniowej. 

By otrzymać wsparcie w spła-
cie kredytu zarejestrowany bezro-

botny do końca 2010 roku musi 
złożyć wniosek w urzędzie pracy, 
w którym jest zarejestrowany. We 
wniosku podaje się swoje dane oso-
bowe – imię i nazwisko, adres za-
mieszkania, numer PESEL, numer 
dowodu osobistego lub innego do-
kumentu tożsamości. Ponadto na-
leży wskazać dzień, w którym dana 
osoba straciła zatrudnienie bądź 
inną pracę zarobkową, czy zaprze-
stała działalności gospodarczej. 
Bardzo ważne jest, by we wniosku 
podkreślić, w jaki sposób doszło do 
rozwiązania umowy.  Osoba ubie-
gająca się o pomoc, musi podać 
czy jest właścicielem lokalu miesz-
kalnego, domu jednorodzinnego,  
a także czy posiada inne nierucho-
mości. Do wniosku należy dołączyć 
oświadczenie banku, który udzielał 
kredytu hipotecznego. 

Ustawa nie reguluje wysoko-
ści dochodów danej rodziny, która 
miałaby otrzymać wsparcie. Dla-
tego pomoc może tra�ć nawet do 
zamożniejszych. Osoba bezrobot-
na będzie otrzymywać co miesiąc 
pomoc �nansową w takiej samej 
kwocie co rata kredytu.   

Po upływie dwóch lat od wpły-
nięcie ostatniej raty pomocy, kre-
dytobiorca jest zmuszony zwrócić 
wsparcie. Pierwsza wpłata powinna 
zostać zapłacona w miesiącu, który 
następuje po miesiącu, kiedy wpły-
nęła ostatnia rata pomocy. To zna-
czy, jeśli ostatnia wpłata wpłynęła 
we wrześniu 2009 roku, to dana 
osoba powinna zacząć spłacać  
w październiku 2011 roku. Spłata 
jest rozłożona na osiem lat w rów-
nych nieoprocentowanych mie-
sięcznych ratach. 

– Nie wiadomo czy na tere-
nie Wąbrzeźna będą osoby, kwa-
li�kujące się do programu spłaty. 
Jednakże wszyscy zainteresowani 
powinni zgłaszać się do Powiato-
wego Urzędu Pracy po bliższe in-
formacje i zasady na jakich się one 
będą odbywać – mówi dyrektor 
Dombrowski. 

tekst i fot. 

Paulina Szulc

Wojciech Dombrowski – dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy

W badaniu wzięło udział 
372 mieszkańców miasta i 507 
uczniów wąbrzeskich szkół. An-
kietę wypełniały osoby losowo 
wybrane. Pytania dotyczyły m.in. 
przemocy �zycznej i psychicznej, 
cech charakterystycznych spraw-
ców przemocy oraz ich o�ar.

Wśród ankietowanych miesz-
kańców 65 osób uznało zjawisko 
przemocy w mieście za zdecydo-
wanie duży problem. Szczegól-
nie myślą tak osoby w przedziale 
wiekowym od 31 do 50 lat. Cztery 
osoby przyznały się, że były lub 
nadal są o�arami przemocy, na-
tomiast dwie osoby przyznały się 

do bycia ich sprawcą. 161 bada-
nych było świadkami przemocy,  
z czego 115 widziało bójkę na ulicy,  
w szkole czy w dyskotece. 

33 respondentów uważa, że 
dopuszczalnymi formami prze-
mocy jest bicie dzieci dla lepszego 
wychowania, bójka, obrona wła-
sna. Co trzeci mieszkaniec wie 
gdzie szukać pomocy w sytuacji 
gdy ktoś doświadcza przemocy.

Wyniki ankiet przeprowadzo-
nych wśród uczniów wąbrzeskich 
szkół pokazały, że szkoły nie są 
bezpieczne. 294 ankietowanych 
stwierdziło, iż przemoc stanowi 
problem w  szkole. Najczęstsze 

formy to wyzywanie bądź wyśmie-
wanie innych, popychanie i bójki 
między uczniami. 312 badanych 
potwierdza, że w ich szkołach 
poruszane są tematy dotyczące 
przemocy (w postaci pogadan-
ki z pedagogiem czy na lekcjach 
wychowawczych). Z badań wy-
nika, że najwięcej przemocy jest  
w Szkole Podstawowej nr 2 i w 
gimnazjum. Co trzeci uczeń uwa-
ża, że przemoc to znęcanie się nad 
inną osobą �zycznie lub psychicz-
nie, bicie bądź złe agresywne za-
chowanie wobec drugiej osoby.

Na podstawie przeprowadzo-
nych ankiet trudno odpowiedzieć 
na pytanie, co może być przyczyną 
występowania agresji. Czy to brak 
właściwych oddziaływań wycho-
wawczych, wpływ grupy,  środków 
masowego przekazu, niewłaściwe 
wychowanie  w rodzinie?

Za przeprowadzenie badań 
była odpowiedzialna Monika Po-
lewaczyk.

Agnieszka Zielińska
R E K L A M A
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      Wąbrzeźno

Miejskie oświadczenia
W dzisiejszym numerze przyglądamy się oświadczeniom włodarzy i radnych z Wąbrzeźna.

R E K L A M A

      Powiat

Lepiej unikać blaszek
Wysokie temperatury i duża wilgotność sprawiły, Ê
że w lasach szybciej niż zazwyczaj pojawiły się grzyby. Każ-
dy zbieracz, zwłaszcza niedoświadczony, powinien pamię-
tać o tym, że grzyby kapeluszowe mogą stać się przyczyną 
śmiertelnych zatruć pokarmowych.

Grzyby dostarczają nam wielu 
cennych składników pokarmowych, 
ale mogą być także niebezpieczne  
z powodu zawartych w nich silnie 
trujących związków. Każdego roku 
w okresie grzybobrania zdarzają się 
liczne zatrucia grzybami. Niektóre 
są śmiertelne

Przyczyną zatruć jest zazwy-
czaj lekkomyślność zbieraczy oraz 
nieznajomość cech botanicznych 
grzybów. Najlepszą metodą unik-
nięcia pomyłek jest zbieranie tylko 
tych gatunków, które dobrze znamy.  
W przypadku jakichkolwiek wątpli-
wości, lepiej grzyby wyrzucić.

Najbardziej niebezpieczne są 
grzyby blaszkowe, które na spodniej 
stronie kapelusza posiadają owocni-
ki, cienkie blaszki o białym zabar-
wieniu. Takie owocniki należy do-
kładnie obejrzeć przed włożeniem 
do koszyka. Blaszki mają wszystkie 
muchomory, a wśród nich mucho-
mor sromotnikowy, najbardziej nie-
bezpieczny dla człowieka.

Podobne do sromotnikowego 
muchomory, wiosenny i jadowi-
ty są całe białe i często grzybiarze 
mylą je z pieczarkami. Śmier-
telnie trujące muchomory mają 
blaszki białe, niezmieniające się  
w okresie wegetacji i tym różnią się 
od podobnych do siebie gatunków 
jadalnych. Drugą cechą różniącą 
je od grzybów jadalnych jest trzon, 
który w górnej części ma przyro-

śnięty pierścień oraz zgrubiałą pod-
stawę.

Najsmaczniejszymi grzybami 
jadalnymi są rurkowe. Można je 
rozróżnić dzięki spodniej stronie 
kapelusza przypominającej gąbkę. 
W tej grupie nie spotyka się grzy-
bów śmiertelnie trujących.

Pamiętajmy jednak, że mo-
żemy zatruć się nawet jadalny-
mi grzybami. By tego uniknąć 
nie należy długo przechowywać  
w lodówce grzybowych potraw, po-
nieważ łatwo się psują i powstają 
w nich trujące substancje. Jeżeli po 
spożyciu jakichkolwiek grzybów 
zauważymy objawy zatrucia, nale-
ży natychmiast wezwać lekarza lub 
udać się do najbliższego szpitala.

Objawami zatrucia są bóle 
brzucha i nadbrzusza, wymioty, bie-
gunka i silne pragnienie. Ponadto 
mogą pojawić się skurcze mięśni, 
drgawki, zaburzenia pracy serca 
i układu krążenia, zaburzenia świa-
domości, a nawet utrata świadomo-
ści czy śpiączka. 

Zanim przybędzie lekarz, za-
truty grzybami powinien wywołać 
wymioty i napić się osolonej wody. 
Pod żadnym pozorem nie można 
pić mleka czy alkoholu. Często zda-
rza się, że po wystąpieniu objawów 
zatrucia następuje okresowe polep-
szenie stanu zdrowia. Niezależnie 
od tego trzeba udać się do szpitala.

tekst i fot. Kadzińska Katarzyna

Najbezpieczniej zbierać grzyby, których spodnia część kapelusza jest gąbczasta

Bogdan Koszuta

Burmistrz zgromadził po-
nad 133 tys. złotych i tysiąc euro 
oszczędności. Posiada również 
akcje i certy�katy ubezpiecze-
niowe o łącznej wartości ponad 
105 tys. złotych. Jest właścicie-
lem domu o powierzchni 305 m2 
i wartości 280 tys. złotych oraz 
czterech innych nieruchomości, 
wartych razem 110 tys. złotych. 
W oświadczeniu burmistrz nie 
podał ile zarobił w zeszłym roku. 
Wiemy, że jeździ dwoma samo-
chodami: seatem z 2006 i toyotą  
z 2004 roku. 

Zbigniew Ceglarski

Zastępca burmistrza jest wła-
ścicielem mieszkania (59 m2), 
którego wartość wycenił na 70 tys. 
złotych oraz dwóch nieruchomości 
(garaż i grunt) o łącznej wartości 
11 tys. złotych. Wiceburmistrz za-
siada w radzie nadzorczej RWTBS 
oraz MZECWiK w Wąbrzeźnie.  
W minionym roku zarobił prawie 
130 tys. złotych. Zbigniew Ce-
glarski ma zaciągnięty kredyt – 20 
tys. złotych i jeździ renault z 2003 
roku.

Maria Wacławska
Sekretarz zgromadziła 25 

tys. złotych oszczędności. Miesz-
ka w 64-metrowym mieszkaniu  
o wartości 90 tys. złotych. Jest 
właścicielką garażu (10 tys. zło-
tych) i działki budowlanej (79 tys. 
złotych). Z tytułu zatrudnienia  
w urzędzie otrzymała ponad 117 
tys. złotych. Jeździ oplem z 1997 
roku. 

Mariola Frankowska

Miejska skarbnik jest właści-
cielką domu (160 m2), którego 
wartość wyceniła na 230 tys. zło-
tych oraz działki (535 m2) – 20 
tys. złotych. Zarobiła pracując  
w urzędzie 100 tys. złotych. Zacią-
gnęła kredyt – 6 tys. złotych. Skarb-
nik jeździ renault z 2002 roku. 

Zbigniew Markiewicz

Przewodniczący rady mia-
sta zaoszczędził 1,5 tys. złotych. 
Mieszka w domu swoich dzieci. 
Jest właścicielem garażu o warto-
ści 20 tys. złotych. Z tytułu zatrud-
nienia w szpitalu zarobił ponad 17 
tys. złotych. Jako przewodniczący 
otrzymał 15 tys. złotych diety. Za 
prowadzenie usług �nansowych 
zarobił również 1,8 tysiąca zło-
tych. 
Wojciech Dombrowski

Wiceprzewodniczący rady 
zgromadził tysiąc złotych oszczęd-
ności. Mieszka w domu o po-
wierzchni 154 m2 wartym 200 
tys. złotych. Jest właścicielem 
działki przydomowej (337 m2)  
o wartości 10 tys. złotych. Z ty-
tułu pracy zarobił 70 tys. złotych. 
Jako wiceprzewodniczący otrzy-
mał ponad 12 tys. złotych diety.  
Z umowy-zlecenia z urzędem 
gminy zarobił 2 tys. złotych. Jako 

członek PZW w Toruniu otrzymał 
5 tys. złotych diety. Jeździ renault  
z 2001 roku. 

Karol Eichberger 

Radny posiada papiery warto-
ściowe o wartości 40 tys. złotych. 
Jest właścicielem mieszkania (56 
m2), którego wartość wycenił na 
70 tys. złotych. Jako pracownik sta-
rostwa powiatowego w Wąbrzeźnie 
zarobił  71 tys. złotych, jako radny 
9 tys. złotych diety. Jest zadłużo-
ny na 56 tys. złotych. Pieniądze te 
przeznaczył na zakup dwóch sa-
mochodów (nissana i renault).

Ignacy Izydorczyk

Radny emeryt zgromadził 
5 tys. złotych. Mieszka w miesz-
kaniu (47 m2) wartym 50 tys. 
złotych. Jest właścicielem działki  
o powierzchni 406 m2 wartej 60 
tys. złotych. Otrzymał 21 tys. zło-
tych emerytury, 6 tys. złotych diety 
oraz zarobił 375 złotych w ramach 
umowy o dzieło. 

Benedykt Janicki

Radny emeryt posiada 62 tys. 
złotych oszczędności. Jest właści-
cielem domu o powierzchni 110 
m2, którego wartość wycenił na 
250 tys. złotych oraz mieszkania 
(47 m2) wartego 100 tys. złotych. 
Posiada również pawilon handlo-
wy warty 60 tys. złotych. Otrzy-
mał 18 tys. złotych emerytury  
i 9 tys. złotych diety radnego.  
Z tytułu zatrudnienia zarobił 3 tys. 
złotych, odszkodowania 15,6 tys. 
złotych oraz ze sprzedaży auta 32 
tys. złotych. 

Henryk Jeziorowski 

Radny emeryt zgromadził  
6 tys. złotych. Mieszka w domu 
(110 m2) o wartości 200 tys. zło-
tych. Jest właścicielem działki (505 
m2) wartej 20 tys. złotych. Jako 
emeryt otrzymał 19 tys. złotych,  
a jako radny 6 tys. złotych. 

Mirosława Korcz
Radna zaoszczędziła 69 tys. 

złotych. Zgromadziła również  
w funduszach inwestycyjnych 
65 tys. złotych. Jest właścicielką 
mieszkania (58 m2) wartego 100 
tys. złotych oraz garażu – 22 tys. 
złotych. Otrzymała 29 tys. złotych 
emerytury i 9 tys. złotych diety. 
Jeździ hondą z 1998 roku. 

Bolesław Künstler 
Zaoszczędził 30 tys. złotych 

oraz zgromadził akcje na kwotę 
ponad 10 tys. złotych. Jest wła-
ścicielem domu o powierzchni 
143 m2 wartego 200 tys. złotych, 
mieszkania (36 m2) o wartości 120 
tys. złotych oraz działki budowla-
nej (70 tys. złotych). Jako dyrektor 
Zespołu Szkół Ogólnokształcących  
w Wąbrzeźnie zarobił 77 tys. zło-
tych, a z tytułu wynajmu miesz-
kania 1,2 tys. złotych. Jako radny 
otrzymał 6,2 tys. złotych diety. Jeź-
dzi toyotą z 2003 roku. 

Andrzej Portalski

Radny rolnik posiada dom 

(110 m2), nie określa jednak jego 
wartości. Prowadzi gospodarstwo 
rolne (14,3 ha) o wartości 800 tys. 
złotych (stodoła, obora, kurnik, 
garaż). Z tego tytułu osiągnął 14 
tys. złotych dochodu. Świadczył 
również usługi transportowe i za-
robił na nich 1820 złotych docho-
du. Jako radny otrzymał 9,4 tys. 
złotych diety. Posiada samochody: 
star z 1990 oraz mercedes z 1998 
roku i ciągnik z 1977 roku. Zacią-
gnął kredyt – 45 tys. złotych. 

Kazimierz Przybyło
Radny prezes �rmy budowla-

nej zaoszczędził 5 tys. złotych. Jest 
właścicielem mieszkania (58 m2) 
o wartości 130 tys. złotych, działki 
pracowniczej (480 m2) wartej 10 
tys. złotych, garażu (17 tys. złotych) 
oraz gruntu z zabudowaniami (350 
tys. złotych). Jako właściciel �rmy 
zarobił ponad 42 tys. złotych. Jako 
radny otrzymał 9,4 tys. złotych 
diety. Ma zaciągnięte kredyty na 
łączną kwotę 43 tys. złotych. Jeździ 
bmw z 1998 roku. 

Jan Sarzyński
Mieszka w mieszkaniu wła-

snościowym o wartości 140 tys. 
złotych (73 m2). Radny otrzy-
mał 25,8 tys. złotych emerytury, 
6,2 tys. złotych diety oraz zarobił 
23 tys. złotych jako nauczyciel  
w Zespole Szkół Mechanicznych  
w Grudziądzu. Jeździ oplem  
z 1997 roku. 

Andrzej Steinert 

Radny listonosz posiada 
mieszkanie (44 m2), którego war-
tość wycenił na 80 tys. złotych. 
Jako pracownik poczty zarobił 
30 tys. złotych. Otrzymał 6,2 tys. 
złotych diety. Jeździ oplem z 1999 
roku. 

Grażyna Trzcińska 
Pracuje w szpitalu jako se-

kretarka medyczna. Z tego tytułu 
zarobiła 22 tys. złotych. Posiada 
mieszkanie (47 m2), którego war-
tość wycenia na 37 tys. złotych. 
Jako radna otrzymała 6,2 tys. zło-
tych diety. 

Witold Wojnowski

Radny pedagog szkolny posia-
da mieszkanie o wartości 20 tys. 
złotych (34 m2). Zarobił 34 tys. 
złotych. Jest zadłużony na 11 tys. 
euro i 42 tys. złotych. Otrzymał 
9,4 tys. złotych diety. Jeździ seatem  
z 2000 roku.
Marlena Zygnarowska 

Radna kasjerka jest właściciel-
ką mieszkania (48 m2) wartego 
120 tys. złotych oraz garażu 15 tys. 
złotych.  Zgromadziła akcje o war-
tości 2 tys. złotych. Jest członkiem 
rady nadzorczej spółki z Wąbrzeź-
na. Z tego tytułu osiągnęła 2,8 tys. 
złotych dochodu. Z tytułu wyna-
grodzenia zarobiła 29 tys. złotych, 
a jako radna otrzymała 9,4 tys. zło-
tych diety. 

SzymonWiśniewski
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      Wąbrzeźno

Dla miłośników antyków
Spełniając oczekiwania miłośników antyków, po raz  
drugi w tym roku w Wąbrzeźnie zorganizowany zostanie  
„Jarmark Staroci”.

      Wąbrzeźno

Scena czeka na najmłodszych
Wąbrzeski Dom Kultury organizuje zapisy do sekcji tanecznej i teatralnej. Wszystkie dzie-
ci chętne do występowania na scenie mogą się zgłaszać do tej placówki.
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Dla wielu dzieci w Wąbrzeź-
nie marzeniem jest występowanie 
na scenie. Sukcesy, odnoszone 
choćby przez działający przy Wą-
brzeskim Domu Kultury zespół 
„Efekt” rozpalają ich wyobraź-
nię i sprawiają, że znalezienie się  
w szeregach tego zespołu staje się 
dla nich powodem do dumy. Poza 
tym coraz większa popularność 
tańca nowoczesnego sprawia, że 
na pewno nie zabraknie chętnych 
do zasilenia sekcji tanecznej. Licz-
ba miejsc dla nowych kandydatów 
jest ograniczona.

Do 5 września dzieci chętne 
do udziału w zajęciach koła tańca 
nowoczesnego mogą zgłaszać się 
do Wąbrzeskiego Domu Kultury. 
Dolna granica wieku kandydatów 
do udziału w zajęciach tej sekcji 
wynosi osiem lat. Zgłaszać moż-
na się osobiście lub telefonicznie, 
dzwoniąc pod numer 056 668 17 
27. Pierwsze, powakacyjne zajęcia 
odbędą się we wtorek, 8 września 

o godzinie szesnastej.
Od marca tego roku działa 

przy Wąbrzeskim Domu Kultury 
koło teatralne, które także będzie 
przyjmowało nowych chętnych. 
Spotkania tego koła odbywać 
się będą w dwóch grupach wie-
kowych: dzieci od 8 do 12 lat  
i młodzieży od 13 do 16 lat. Koło 
teatralne, choć działa stosunkowo 
krótko zdążyło już swoimi wystę-
pami uświetnić dni miasta progra-
mem poetyckim, prezentującym 
historię miasta, pracowało także 
nad wystawieniem baśni „O złotej 
rybce”.

– Każde dziecko jest utalen-
towane – mówi prowadząca koło 
Lejla Maciejko. – Staramy się pod-
chodzić do każdego z nich indywi-
dualnie, by ośmielić je do ukaza-
nia innym dziecięcej wrażliwości. 
Można powiedzieć, że zajęcia te-
atralne kształtują duszę dziecka, 
pomagają mu także zorganizować 
wolny czas.

W planach koła teatralnego 
są między innymi udział w dniach 
papieskich oraz przygotowywa-
nych przez Wąbrzeski Dom Kultu-
ry dniach chopinowskich. Dzieci 
będą także przygotowywane do 
udziału w eliminacjach do ogól-
nopolskiego konkursu recytator-
skiego. Zajęcia obejmują rozwój 
zdolności aktorskich, pracę nad 
gestem, rolą i ruchem scenicznym, 
udział w inscenizacjach i zdoby-
wanie wiedzy o teatrze i literatu-
rze. Zajęcia, w których nie zabrak-
nie miejsca na zabawę mają na 
celu przede wszystkim pobudzenie 
dzieci do działań artystycznych.

Zapisywać do tego koła 
można się w sekretariacie Wą-
brzeskiego Domu Kultury. Chęć 
udziału w zajęciach sekcji teatral-
nej można zgłaszać także telefo-
nicznie, dzwoniąc pod numery: 
056 688 17 27 lub 056 688 23 42.

Jarek Brzuska

fot. nadesłane

Występy w zespole „Efekt” są marzeniem wielu dziewcząt i chłopców

Poprzednia impreza tego typu 
odbyła się podczas czerwcowych 
obchodów dni miasta. Cieszyła się 
ona na tyle dużym zainteresowa-
niem tak ze strony kupujących, jak 
i wystawiających antyki, że posta-
nowiono zorganizować ją po raz 
kolejny.

Impreza odbędzie się w czwar-
tek, 27 sierpnia na Placu Jana Paw-
ła II. Od dziesiątej do siedemnastej 
swoje zbiory będą 
wystawiać kolek-
cjonerzy nie tylko  
z Wąbrzeźna. 
Udział w jarmar-
ku zapowiedzieli 
członkowie Gru-
dziądzkiego Towa-
rzystwa Kolekcjo-
nerów „Pomorze”. 

Jarmark jest 
okazją do zaku-
pu zabytkowych 
drobiazgów. Ko-
lekcjonerom daje 
on możliwość 
wymiany zbiorów 
i uzyskania infor-
macji na temat 
poszukiwanych 
przez nich precjo-
zów. Przypadkowi 
przechodnie mogą 
zatrzymać się, po-
dziwiając wysta-
wiane przedmioty 
i być może skuszą 

się na zakup jakiegoś drobiazgu, 
którym będą mogli ozdobić wnę-
trze swojego domu.

Duże zainteresowanie „Jar-
markiem Staroci” sprawiło, że jego 
organizatorzy postanowili, iż im-
preza, która dotąd odbywała się tyl-
ko podczas Dni Wąbrzeźna będzie 
organizowana dwa razy do roku.

Jarek Brzuska

Ostatni jarmark na Placu Jana Pawła II cieszył się dużym zainteresowaniem

Zabytkowego zagara, który będzie ozdobą każdego 
wnętrza nie kupi się w zwyczajnym sklepie,Ê

 okazją do tego może być Jarmark Staroci
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      Region

Owocowe fanaberie

Świadectwa zdrowia wydawane przez weterynarzy w związku z chorobą Aujeszkiego  
są zdaniem rolników zbyt drogie.

Jeszcze 25 lat temu trudno o było sobie wyobrazić, by w sadzie znaleźć inne rośliny jak 
jabłonie, porzeczki, truskawki czy maliny. Dziś rolnicy z naszych okolic coraz częściej 
decydują się na egzotyczne eksperymenty.

      Region

Świadectwo dla świni
– Mam 17 świń. Za świadec-

twa zdrowia zapłaciłem 34 zł. To 
nie dużo, ale złości mnie to, że 
gdybym miał dwie sztuki mniej 
zapłaciłbym tylko 17 zł. Przecież 
to nielogiczne – skarży się rolnik  
z powiatu.

Obowiązek wystawienia świa-
dectw zdrowia dla świń powstał 
przy okazji walki  z chorobą Au-
jeszky. Świadectwo uzyskiwać na-
leży przy każdym przemieszczeniu 
trzody świń. A to kosztuje, gdyż 

taki dokument musi wystawić le-
karz weterynarii.

Jak się okazuje rolników mają-
cych podobną opinię jak nasz roz-
mówca było więcej. Na tyle więcej, 
że rząd zdecydował się wyjść na 
przeciw prośbom i zmienić grada-
cję opłat. W nowym cenniku pro-
ponowanym przez stronę rządową 
za wydanie świadectwa zdrowia za 
pięć sztuk trzody chlewnej lekarz 
weterynarii otrzymywał 5 złotych 
plus koszty dojazdu. Entuzjazmu 

wśród lekarzy prowadzących pry-
watne praktyki, nie widać. Trudno 
się dziwić. Lekarze weterynarii 
słusznie mówią, że wyjazd do cza-
sem odległych gospodarstw tylko 
po to, żeby wypisać pięć świadectw 
zabiera im bardzo dużo czasu,  
a zyski z tego są żadne.

Ale rozmowy trwają. Kiedy 
się zakończą i jaką stawkę usług 
weterynaryjnych uda się wynego-
cjować tego jeszcze nie wiadomo. 

Piotr Wołyński

W tegorocznych żniwach sypnęło rzepakiem. Za urodzajem 
nie poszły w górę ceny skupu.

      Region

Rzepak sypnął,
cena stoi

Rok temu za tonę nasion rol-
nicy otrzymywali w skupie nawet 
1400 zł. Teraz stawka jest o prawie 
450 zł niższa. Wzrosły za to koszty 
produkcji.

Dlatego wielu rolników po-
ważnie zastanawia się nad przy-
szłością swoich upraw. Dużej ilości 
nasion nie wchłonie nawet hamu-
jący rynek paliwowy. To w połą-

czeniu z umacniającym się złotym 
naraża plantatorów na straty. 

Prognozy nie zakładały takie-
go urodzaju. Mimo mniejszych 
powierzchni upraw w skali Europy 
i niesprzyjającej pogody, wyższy 
od zakładanego jest plon z hektara 
i to głównie za jego sprawą rze-
paku nie tylko nie zabraknie, ale 
może być go więcej niż rok temu. 

Piotr Wołyński

Kiedyś, żeby kupić drzewko 
czy sadzonki należało wybrać się 
do szkółki lub na większy targ. 
Dziś można to zrobić klikając 
myszką komputera. Oto rośliny, 
które powoli wkraczają na nasz 
rynek. Malinotruskawka – eg-
zotyczny gatunek malin rodem  
z Japonii. Jedna sadzonka kosztuje 
15 zł. Owoce „malinotruskawki” 
są jadalne, w smaku przypomina-
ją owoce morwy. Można je stoso-
wać jako uzupełnienie i dekorację 
w galaretkach oraz przy wypieku 
ciast.

Pozostając w kręgu owoców 
miękkich na uwagę szczególnie 
tych, którzy nie mają dużo miej-
sca w ogrodzie zasługuje pnąca 
truskawka. To odpowiednie zmo-
dy�kowana roślina osiąga długość 

150 cm. Krzaczek takiej truskawki 
posadzić można np. w doniczce 
podwieszanej do su�tu balkonu. 
Plusem jest również to, że przy 
zbieraniu tych truskawek nie trze-
ba się schylać. Za jedną sadzonkę 
płożącej truskawki zapłacimy 25 
zł. 

Bardzo łatwą w uprawie i od-
porną na mrozy jest jagoda kam-
czacka. Za jeden krzak zapłacimy 
17-22zł. Jagoda kamczacka może 
dawać owoce przez 35 lat. Nie 
przemarza nawet przy -45° C.

Jagody dojrzewają po kilku 
tygodniach, zwykle w końcu maja, 
kilkanaście dni przed głównymi 
zbiorami truskawek oraz malin. 
Ich owoce to mięsiste pestkowce, 
cylindrycznego kształtu, barwy 
niebiesko-�oletowej z wosko-

wym nalotem, soczyste, smaczne, 
kwaśno-słodkie, podobne do po-
wszechnie znanej borówki amery-
kańskiej lub jagody leśnej.

Liczi chińskie to rodzaj śliwy, 
choć o bardzo egzotycznym wy-
glądzie. Idealnie nadaje się do sa-
łatek. W Chinach suszone jest na 
wzór rodzynek. Jedno ziarno liczi 
kosztuje 4 zł. 

Absolutnym hitem ostatnich 
tygodni są również leśne grzyby, 
których grzybnie można zakupić 
za jedyne 45 zł za opakowanie.  
W zależności od gatunku grzybów 
zarodniki wysadzić należy w po-
bliżu odpowiednich drzew. A po 
kilku tygodniach możemy bez wy-
chodzenia do lasu zbierać grzyby  
z własnej działki.

Piotr Wołyński Malinotruskawka to w nasych ogrdach jeszcze egzotyczny widok

Kontrola weterynaryjna nad prosiętami oraz drosłymi świniami została  wzmożona już w ubiegłym roku

Jeśli ceny rzepaku utrzymająsię na tym poziomie to w przyszłym roku o widok 
zółtych ól będzie wiele trudniej
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      Wąbrzeźno

Drzewa i kamienie 
przyjaźni
„Drzewa przyjaźni”, symbolizujące partnerskie związ-
ki Wąbrzeźna z niemieckim Syke stały się na początku 
miesiąca bardziej widoczne. Stanęły przy nich kamienie  
z okolicznościowymi tablicami.

      Wąbrzeźno

Jest w orkiestrach dętych jakaś siła…
Słowa z popularnej przed laty piosenki „Orkiestry dęte”: „Jest w orkiestrach dętych  
jakaś siła” także i dzisiaj są aktualne. Orkiestra dęta, która powstała w zeszłym roku przy 
Wąbrzeskim Domu Kultury nieustannie się rozwija i poszukuje chętnych, którzy chcieliby 
zasilić jej skład. 

R E K L A M A R E K L A M A

Od 24 do 29 sierpnia w Sali 
Kolumnowej Wąbrzeskiego Domu 
Kultury odbywać się będą warsz-
taty orkiestry dętej. Będą one 
miały na celu zarówno integrację 
członków młodego, powstałego 
w zeszłym roku zespołu, jak i po-
zyskanie nowych członków dla 
orkiestry, która z czasem chce się 
stać wizytówką miasta.

Zajęcia będą odbywać się każ-
dego dnia o godzinie jedenastej. 
Organizatorzy zapewniają opiekę 
wykwali�kowanych instruktorów.

– Nasza orkiestra istnieje za-

ledwie od października zeszłego 
roku – mówi kapelmistrz zespołu 
Rafał Sójka. – W tym czasie zdą-
żyliśmy już wystąpić z koncertem 
kolęd, zagrać na dniach miasta czy 
podczas trzeciomajowych uroczy-
stości i chcemy ciągle rozwijać na-
szą działalność. Dlatego podczas 
warsztatów planujemy nie tylko 
zintegrować obecny skład, ale 
także znaleźć nowych członków 
zespołu.

Członkami orkiestry mogą 
zostać wszyscy, którzy ukończyli 
dwunasty rok życia – bez względu 

na płeć i wiek. Wystarczy muzycz-
ny słuch i zapał do ćwiczeń. Dzia-
łalność w orkiestrze może stać się 
także czynnikiem integrującym 
rodziny i pokolenia. Już teraz  
w składzie orkiestry znajdują się 
ojciec i syn, grający na klarnetach.

Kapelmistrz Rafał Sójka za-
pewnia, że orkiestra będzie nadal 
się rozwijać:

– Uzyskaliśmy z ministerstwa 
fundusze na zakup nowych instru-
mentów – mówi. – By nasze wy-
stępy uczynić atrakcyjniejszymi 
dla widzów, zaczniemy także ćwi-
czenia z graniem podczas marszu.

Orkiestra uczestniczyła nie-
dawno w integracyjnym ognisku 
w skansenie w Stanisławach, ale 
plany na przyszłość obejmują nie 
tylko wspólne granie, ale także 
udział w przeglądach i współpra-
cę z innymi zespołami. Jesienią 
zespół wystąpi na ogólnopolskim 
przeglądzie orkiestr dętych, orga-
nizowanym przez Wąbrzeski Dom 
Kultury. Wiosną czeka ich wspólny 
występ z orkiestrą z niemieckiego 
Syke, podczas którego zespół na 
pewno zyska nowe doświadczenia 
od dłużej istniejącego zespołu.

Jarek Brzuska

fot. nadesłane

Członkiem orkiestry może zostać każdy – bez względu na płeć i wiek

Orkiestra Wąbrzeskiego Domu Kultury podczas koncertu kolęd

„Drzewa przyjaźni” zosta-
ły posadzone w czerwcu zeszłego 
roku przy kościele pod wezwa-
niem Św. Apostołów Szymona  
i Judy Tadeusza oraz przy pływalni 
miejskiej. Przez rok drzewa zdążyły 
już zakorzenić się i podrosnąć. Wła-
dze miasta uznały, że trzeba zrobić 
jeszcze coś, by stały się one bardziej 
zauważalnym dla mieszkańców 
symbolem polsko-niemieckich 
związków, które połączyły Wąbrzeź-
no i leżące w Saksonii Syke. Przy 
drzewkach ustawione zostały głazy, 
na których można zobaczyć pamiąt-
kowe tablice, informujące o związ-
kach pomiędzy miastami.

Współpraca między miastami 
nie ogranicza się tylko do symbo-
licznych gestów. Jej podstawą jest 
wymiana kulturalna. Młodzież  

z Syke uatrakcyjniła tegoroczne 
Dni Wąbrzeźna, a niedawno grupa 
wąbrzeskiej młodzieży wespół ze 
swoimi niemieckimi rówieśnikami 
uczestniczyła w zorganizowanym 
w Danii obozie żeglarskim. Tego 
typu wymiana, oprócz oczywistych 
korzyści, jakimi jest na przykład 
nauka języka w praktyce (wąbrzeź-
nianie organizowali „lekcje” języka 
polskiego, które cieszyły się dużym 
zainteresowaniem wśród uczestni-
ków obozu), daje poczucie miesz-
kania w zjednoczonej Europie. To 
zaś sprawia, że „drzewa przyjaźni”, 
które rosną tak w Wąbrzeźnie, jak 
i w Syke, nie są jedynie symbolicz-
nym gestem przyjaźni, ale znakiem 
rzeczywistej współpracy pomiędzy 
partnerskimi miastami.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Pamiątkowy miłorząb japoński, przywieziony z Syke i posadzony jako  
drzewo partnerstwa przed pływalnią miejską
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      Wąbrzeźno

Gorączka piątkowej nocy
Już w ten piątek na wąbrzeskim stadionie odbędzie się  
Night of City Music Festiwal. W ostatniej chwili zaszła zmiana  
w składzie wykonawców tej imprezy. Zamiast mariodeejay 
wystąpi Sasha Dubrovsky. Zmiana ta na pewno nie wpłynie 
na jakość organizowanego pod patronatem naszego tygodni-
ka koncertu.

R E K L A M A

Zainteresowanie piątkową 
imprezą, sądząc po liczbie sprze-
danych biletów, jest bardzo duże. 
Nie ma w tym niczego dziwnego  
– w Wąbrzeźnie i okolicach nie 
brakuje miłośników tego rodzaju 
muzyki, a możliwość obejrzenia 
na żywo DJ-ów występujących  
w należytej oprawie świetlnej  
i dźwiękowej wiązała się dotąd  
z kłopotliwymi i kosztownymi wy-
jazdami.

Zmiana w składzie wykonaw-
ców Night of City Festiwal będzie 
okazją do przekonania się, że mu-
zyka klubowa nie zna granic. Sasha 
Dubrowsky, jak sam o sobie mówi 

„przyszedł na świat jeszcze za rzą-
dów Breżniewa, daleko za wschod-
nią granicą”. Swój DJ-ski talent miał 
okazję pokazać jednak dopiero  
w naszym kraju, od 2000 roku 
goszcząc w największych klubach, 
rozgłośniach radiowych oraz ba-
wiąc publiczność na takich impre-
zach jak Terminal Summer Beat 
czy Revolution.

Bilety na piątkową imprezę 
są dostępne w Miejskim Punkcie 
Informacji na ul. Poniatowskie-
go. Organizatorzy zapewniają, że 
można je będzie nabyć także przy 
wejściu na stadion.

Jarek Brzuska, fot. nadesłane

Jednym z DJ-ów grających podczas piątkowej nocy będzie Sasha Dubrovsky

Nastąpiło przekazanie placu budowy świetlicy w Niedźwiedziu. Wykonawcą robót jest  
firma „CONSTANS” z Golubia-Dobrzynia. 

     Dębowa Łąka

Świetlica rośnie

W związku z realizacją zadania 
pn. „Dokończenie budowy świetli-
cy wiejskiej wraz z wyposażeniem 
w miejscowości Niedźwiedź” od-
było się przekazanie placu budowy 
wykonawcy. Obecni byli przedsta-
wiciele Urzędu Gminy z Dębowej 
Łąki, inspektorzy nadzoru branży 
sanitarnej i budowlanej oraz kie-
rownik budowy.

− W tym roku planowane jest 
wykonanie konstrukcji dachu wraz 
z pokryciem, wstawienie okien 
i drzwi na łączną kwotę prawie 

230 tys zł. Budynek będzie oddany 
w stanie surowym zamkniętym. 
Pozostałe prace wykończeniowe 
zewnętrzne i wewnętrzne przewi-
dziane są na przyszły rok. Zadanie 
jest objęte do�nansowaniem ze 
środków Unii Europejskiej z Pro-
gramu Rozwoju Obszarów Wiej-
skich w ramach działania odnowa 
i rozwój wsi – mówi wójt gminy 
Dębowa Łąka Stanisław Szarow-
ski.

Agnieszka Zielińska

fot.  nadesłane

Wykonawca robót Konstanty Jagielski przejmuje plac budowy w obecności przedstawiciela Urzędu Gminy z Dębowej Łąki 
Stanisława Skockiego
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      Turystyka

Rowerem śladami starej pocztówki
W naszej dzisiejszej wyprawie towarzyszy nam stara pocztówka przedstawiająca Zieleń 
na początku ubiegłego wieku. Odwiedzimy także pobliskie Pływaczewo.

Pierwszą rzeczą, która rzuca 
się w oczy wędrowcowi jest prze-
biegająca równolegle do drogi 
linia kolejowa. Pojawienie się ko-
lei od zawsze oznaczało rozwój.  
Z błogosławieństw kolei żelaznej 
korzystały często małe miejsco-
wości takie jak Zieleń czy Pływa-
czewo.

Kolej do Zielenia i Pływacze-
wa zawitała w 1871 roku. Wraz z 
nią powstał dworzec w Zieleniu 
widoczny na starej fotogra�i. Pły-
waczewo niestety musiało obyć się 
bez peronu. Przyjazdy pasażerów 
do Zielenia zaowocowały otwar-
ciem czegoś na kształt hotelu. 
Gasthaus prowadził Robert Ross.  
W Zieleniu istniała również pręż-
na mleczarnia, do której mleko 
zwozili okoliczni rolnicy. Niestety 
niewiele zostało z pięknej prze-
szłości. Dziś napisy „Zieleń” na bu-
dynkach kolejowych są już prawie 
zamazane. Nie ma również pokoi 
gościnnych, w których zakwatero-
wać mogliby się podróżni. 

W XIX wieku rozpoczęła się 
budowa nowoczesnej sieci szkol-

nej. W co drugiej miejscowości 
funkcjonowała szkoła. Sieć pru-
skich szkół przetrwała aż do lat 
siedemdziesiątych XX wieku.

W Zieleniu powstało jedno  
z dwóch gimnazjów w gminie Wą-
brzeźno. Jest tu także szkoła pod-
stawowa.

Niewątpliwie największą 
atrakcją turystyczną wsi jest ko-
ściół św. Piotra i Pawła. Zbudowa-
ny w stylu gotyckim ma na swoim 
wyposażeniu sprzęty związane 
również z sąsiednim Pływacze-
wem. Z 1736 roku pochodzi m.in. 
złoty kielich ufundowany przez 
Andrzeja Pelkowskiego z Pływa-
czewa. Inną ciekawostką związaną 
z kościołem jest jego pokrycie da-
chowe.  Ten typ dachówki nazywa 
się „mnich i mniszka”. Górna da-
chówka jest mnichem, zaś dolna 
mniszką. Pochodzenie tej nazwy 
jest dotąd nieznane. Niektórzy de-
karze ten rodzaj dachówki nazy-
wają również „Priependach”.

W Pływaczewie uwagę 
zwraca piękna architektura sta-
rych gospodarstw. Budowane  

z czerwonej cegły mają swój nie-
powtarzalny urok. 

Pływaczewo szczególnie cięż-
ko przeżyło okres ostatniej wojny. 
Wielu mieszkańców zmuszonych 
było opuścić swoje gospodarstwa, 
a na ich miejsce sprowadzano 
osadników z Niemiec.

Krajobraz okolic Zielenia  
i Pływaczewa jest równinny. Trasa 
rowerowa nie powinna stanowić 
problemu nawet dla najmniej za-
prawionych w rowerowych wy-
prawach. Linię horyzontu zasłania 
jedynie wzgórze kemowe znajdu-
jące się na granicy Pływaczewa  
i Zapluskowęs. Kem jest składają-
cą się z piasku, mułków i żwiru pa-
miątką po ostatnim zlodowaceniu.  
W tym miejscu cofający się lodo-
wiec zawierający w sobie mnó-
stwo osadów zrobił sobie dłuższą 
przerwę. Dzięki temu wytopiło się  
z niego więcej niż dookoła osa-
dów. Podobne wzgórze kemowe 
znajduje się w Piątkowie (gmina 
Kowalewo Pomorskie).

tekst i fot. Piotr Wołyński

Stara pocztówka, na której widzimy dworzec, pensjonat oraz mleczarnię w Zieleniu

Dworcowe budynki z początku ubiegłego wieku niszczeją w zastraszającym tempie

Kem na granicy Pływaczewa i Zapluskowęs

Przykościelny krzyż upamiętnia ofiary II wojny światowej

Święty Florian wspiera strażaków w Zieleniu
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      Powiat

Buszowali po ogrodach
67 działek oraz zagród zlustrowali w ostatnich tygodniach pracownicy komisji, która wyło-
niła zwycięzców tegorocznej edycji konkursu „Piękna zagroda”.

Pierwszy – gminny etap kon-
kursu zakończył się 15 lipca wyty-
powaniem działek i zagród, które 
zakwali�kowały się do etapu po-
wiatowego.  W gminie Wąbrzeź-
no zlustrowano 13 działek i 5 za-
gród, w Dębowej Łące 13 działek 
i 10 zagród, w Płużnicy 6 działek  
i 3 zagrody, a w Książkach 11 dzia-
łek i 6 zagród. Do etapu powiato-
wego zakwali�kowano zwycięz-
ców kategorii z wszystkich gmin 

oraz przyznano trzy wyróżnienia. 
Przedstawiciele komisji powiato-
wej mieli twardy orzech do zgry-
zienia. Ostatecznie 15 sierpnia wy-
typowano zwycięzcę. 

– Wyróżniono działki siedli-
skowe, których gospodarze hoł-
dują tradycji. W ogródkach oraz 
sadach tych gospodarzy spotkać 
można stare, tradycyjne odmiany 
kwiatów, drzew i krzewów – mówi 
Bożena Szpryniecka z wąbrzeskie-

go ODR.
Wyniki konkursu trzymane są 

w ścisłej tajemnicy. Lista laureatów 
ogłoszona zostanie 29 sierpnia 
w Zieleniu podczas dożynek po-
wiatowych. Do najlepszych tra�ą 
atrakcyjne nagrody rzeczowe. 

Przy podejmowaniu decyzji 
komisje brały pod uwagę czystość 
otoczenia, wygląd ogrodu, wypo-
sażenie ogrodu oraz działania pro-
ekologiczne.

tekst i fot. Piotr Wołyński

Tak prezentowały się niektóre ogrody w czasie lustrowania  
ich przez przedstawicieli komisji 
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      Książki

Jak się żyje w Osieczku?
Osieczek to wieś w gminie Książki. Leży nad trzema jeziorami. Kąpieliska, plaże  
– to niewątpliwie atuty tej miejscowości. 

Osieczek

Są też lasy oraz sklepy. 
Wieś liczy około 800 miesz-
kańców. Znajduje się w niej 

kilka inetersującyh zabyt-
ków. jest tu między innymi:  
zabytkowy kościół pod wezwa-

niem św. Katarzyny, pozostałości 
wczesnośredniowiecznego gro-
dziska i odnowiony pałac daw-

nych właścicieli wsi. W Osieczku 
można również podziwiać zabyt-
kową aleję drzew, która liczy 121 

Magdalena, Ewelina, Aneta, Kinga i To-

masz Walczyk oraz Dawid i Piotr Błażejewscy:

Dzieci mieszkają w Osieczku i tutaj spędzają 
wakacje. Jedynie najstarsza, Ewelina brała udział 
w wymianie uczniów organizowanej przez szkołę 
w Książkach i w jej ramach wyjechała na Litwę.

– Uczymy się w szkole w Książkach, dojeż-
dżamy tam gimbusem. W szkole, czekając na 
lekcje i powrót do domu, możemy w świetlicy  
i w bibliotece korzystać z komputera.

W Osieczku sąsiedzi są w porządku, zawsze 
znajdziemy też towarzystwo innych dzieci do za-
bawy. Podczas zabawy, szczególnie nad jeziorem, 
starsze dzieci, które umieją pływać, zwracają 
uwagę na młodsze. Jest też tutaj plac zabaw, ale 
tak zaniedbany, że strach się na nim bawić nawet 
w towarzystwie dorosłych.

Wiesław Buczkowski:

– Mało kto wie spoza naszej wsi 
o tym, że mamy w Osieczku dobrze 
zachowane pozostałości wczesno-
średniowiecznego grodziska. Jest 
się czym pochwalić, podobnie jak 
odnowionym pałacykiem dawnych 
właścicieli wsi. Wieś leży nad trzema 
jeziorami, są przy nich liczne plaże, 
tak prywatne, jak i ogólnodostępne. 
Warto poprawić stan polnych dróg. 
Młodzieży przydałoby się trochę wię-
cej kultury w zachowaniu, ale ogólnie 
rzecz biorąc to spokojna wieś.

Andrzej Zoń:

– Mieszkam tutaj od pięciu 
lat, jestem rolnikiem. Tutaj jest 
dużo ziemi uprawnej. Podoba 
mi się okolica, jest się gdzie wy-
kąpać. Wszystkie podstawowe 
rzeczy można kupić w miejsco-
wych sklepach. Martwi mnie 
przede wszystkim to, że czę-
sto przydarzają się kradzieże,  
a niektórzy ludzie są zbyt wścib-
scy. Gdyby to się zmieniło, na-
sza wieś na pewno byłaby spo-
kojniejsza.

Arkadiusz Dąbrowski:

– W wakacje dużo gramy w piłkę 
na boisku, chodzimy też nad jezioro  
i na „kopiec kreta”, jak nazywamy gro-
dzisko. Podoba mi się w Osieczku ota-
czający nas krajobraz. Są ładne domy 
i dużo lasów. Wszędzie jest świeże po-
wietrze i cisza. Nie mam problemów, by 
znaleźć rówieśników do zabawy i spę-
dzić z nimi wolny czas.

Tadeusz Klejnowski 

– Przeprowadziłem się tutaj  
w 1961, z Osieczka pochodził mój oj-
ciec. Przepracowałem czterdzieści lat 
jako murarz, murarka to nasza rodzin-
na tradycja. Wykształciłem w tym za-
wodzie wielu uczniów, w tym czterech 
z Osieczka, którzy są teraz mistrzami 
w tym zawodzie. Wydaje mi się, że kie-
dyś ta wieś była bardziej spójna, istniał 
kolektyw, który pozwolił choćby na to, 
by w czynie społecznym wybudować 
dom kultury. Dzisiaj każdy żyje bar-
dziej „sam sobie”, zaginęła ta wspólno-
ta. Żyje się tutaj jak wszędzie: wioska 
ani nie najuboższa, ani nie najbogatsza. 
Dużo młodzieży wyjeżdża pracować za 
granicę i im teraz żyje się dobrze.

Magdalena Wojnowska i ośmiomie-

sięczny Filip:

– Mieszkam w Osieczku od urodzenia. 
Dobrze mi się tutaj żyje, chociaż czasami 
przydałoby się więcej rozrywki dla mło-
dych przez cały rok. Latem jest sporo gości 
na plaży nad jeziorem, co roku odbywają 
się dożynki. Przy barze organizowane są 
ogniska lub grille, czasami gra zespół. 

pomników przyrody.

tekst i fot. Jarek Brzuska
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      Region

Ach ten podatek, który wybrać?

Powiatowy Urząd Pracy w Wąbrzeźnie dysponuje wolnymi miejscami pracy 
na terenie powiatu wąbrzeskiego w zawodach:

Dekarz,
Dozorca,
Elektryk – konserwator,
Elektromonter zakładowy,
Fryzjer,
Kierowca B, C – dystrybutor lokalny,
Kierowca kat.D,
Kucharz, 
Magister farmacji, stażysta,
Mechanik samochodów ciężarowych, 
Murarz, tynkarz,
Nauczyciel muzyki, 
Operator traka taśmowego i pionowego,
Piekarz, ciastkarz, cukiernik,
Pracownicy przemysłu drzewnego,
Pracownik fizyczny,
Traktorzysta, spawacz,
Zastępca kierownika produkcji

Poza terenem powiatu wąbrzeskiego w zawodach:

Brygadzista, cieśla,
Elektryk, 
Hydraulik,
Kierowca C+E, D,
Kierownik budowy, murarz, majster, monter sieci wod – kan (zewnętrznych), 
Murarz, cieśla, zbrojarz,
Nauczyciel j. angielskiego,
Policjant,
Przedstawiciel handlowy, koordynator sprzedaży,
Pracownik produkcji,
Pracownik montażowy, pracownik magazynowy,
Specjalista do obsługi wypalarki laserowej CNC komputerowej, 
Spawacz elektryczny, spawacz kotłów C.O., 
Szwaczka, brakarka, guzikarka, dziurkarka, 
Ślusarz – spawacz, 
Zbrojarz, monter konstrukcji stalowych.

OFERTY PRACY

Powiatowy Urząd Pracy w Wąbrzeźnie 
tel. 056 688-24-51 wew. 123 – teren Miasta Wąbrzeźno i Gminy Dębowa Łąka 
tel. 056 688-24-51 wew. 121 teren Gminy Wąbrzeźno, Książki, Płużnica
tel. bezpłatny 0800-444-778

OGŁOSZENIA DROBNE

Zatrudnię fryzjerkę na bardzo dobrych 
warunkach. Wąbrzeźno. 
Tel. 514 243 672.

Sprzedam mieszkanie własnościowe  
o pow. 62,9 m2 na pierwszym piętrze  
w Golubiu – Dobrzyniu. Cena do 
uzgodnienia. Tel. 600 231 340 lub  
662 074 990.

Sprzedam samochód marki Fiat Bravo 
1,9JTD (105km), rok produkcji 1999, 
granatowy metalic, klimatyzacja, 
alufelgi, wspomaganie kierownicy, 
elektryczne szyby i lusterka,zderzaki  
w kolorze nadwozia, wersja GT.  
Tel. 608 592 509.

Sprzedam dom 240m2 na działce 7tys 
m2 ze stawem przy lesie. 3Km od 
Golubia Dobrzynia. Zaciszne miejsce. 
Możliwość dokupienia sąsiednich 
działek o powierzchni 1,2h. Cena 470 
tys. Tel. 056 683 65 26, 513 082 643

Sprzątanie,pranie prasowanie,dowóz 
zakupów. Dzwoń 695 898 531.

Sprzedam odzież ciążową po likwidacji 
sklepu bluzki, spodnie.  
Tel. 695-898-531  

Sprzedam alufelgi z oponami 15 cali 
4x100x60 oryginał renault: clio mega-
ne scenic. Tel. 506 173 482. 

Działka o  pow. 1.924,00 m2 Wałycz 
działka narożna. Cena 52 zł/m2.  
Tel. 696 831 198.

Sprzedam przednie lewe drzwi do 
LEXUSA IS250 cena 500,00. Delikat-
nie do remontu. Gratis koszulę bmw 
oryginalna nowa. Tel. 696 831 198.

Opel astra silnik 18 16v. stan db ze 
skrzynia i oprzyrządowaniem.  
Cena 1100zł  Tel 665 802 953.

Opel vectra 1,7d silnik stan db cena 
300 zl. Tel 665 802 953  

Ziemia rolna 12h Łopatki klasa 3-4 
cena do uzgodnienia. Tel 665 802 953.

W ramach naszego poradnika przyszłego przedsiębiorcy przedstawiamy informacje doty-
czące form opodatkowania. Przypomnijmy, że osoba zakładająca firmę jest zobligowana 
do wyboru jednej z form opodatkowania, który będzie płaciła. Odpowiedni formularz moż-
na wypełnić w gminie lub urzędzie skarbowym.

CHCESZ ZAMIEŚCIĆ DARMOWE OGŁOSZENIE DROBNE 
W TYGODNIKU CWA? 

WEJDŹ NA STRONĘ www.cwa.info.pl 
lub wyślij zamieszczony poniżej kupon 

na adres: Redakcja CWA ul. Rynek 20, 87-400 Golub-Dobrzyń

Peugeot 106 1.1 b 92 r biały stan db 
cena 2200zl tel 665 802 953  

Sprzedam działki pod zabudowę  
o pow. powyżej 3000m2 w okolicy 
Wąbrzeźna. Tel.601 456 086 lub  
697 555 607.

Sprzedam garaż blaszany 2,4m x 
5m.Cena 550zł. Tel. 507 189 608.

Sprzedam LABRADORY dwumiesięcz-
ne,zaszczepione,odrobaczone, maści 
biszkoptowej. Tel.500 423 497. 

Sprzedam mieszkanie 4 - pokojowe 
rozkładowe, I piętro, (dwie piwnice, 
garaż murow) kuchnia w zabudowie. 
Tel. 515 308 939.

Sprzedam mieszkanie w bloku 1 piętro 
o powierzchni 61,2 m2 oraz garaż 
murowany. Tel. 887 624 271.

Sprzedam materac leczniczy z wełny 
wielbłądziej  o wymiarach 140 x 200 
firmy Argala na pięcioletniej gwarancji. 
Cena do uzgodnienia.  
Tel. 782 132 119.

Sprzedam suknię wieczorową z trenem 
i bolerkiem bardzo ładna. Raz noszona. 
Rozmiar 38-40. Cena 40 zł. Stan bdb. 
Tel. 781 206 256.

Sprzedam 50 letni. Sosna 2,4 ha.  
Tel. 604 099 351.

Sprzedam mieszkanie własnościowe  
w Nielubiu. 2 pokoje, kuchnia, łazien-
ka, co. Cena do uzgodnienia.  
Tel. 663 556 435.

Sprzedam ziemię orna 7,29ha klasy III 
przy szosie w Dębowej Łące. Dzwonić 
wieczorem. Cena do uzgodnienia.  
Tel. 509 328 149.

Sprzedam dom koło Golubia – Dobrzy-
nia. 4 pokoje, kuchnia, łazienka, co na 
działce 0,76 ha. Tel. 721 745 409.

Działka 40 arów ze stawem przy lesie 
przez działkę przechodzi prąd,  
kanalizacja wodociągowa 3km  
od Golubia 21zł /m2.  
Tel. 0513 082 643.

W urzędzie skarbowym osoba 
zakładająca działalność gospodar-
czą musi wybrać odpowiednią for-
mę opodatkowania. Wypełnia się 
w tym celu specjalne oświadcze-
nie, które jest również dostępne  
w gminie w ramach „jednego 
okienka”. Wtedy nie trzeba zgła-
szać się do urzędu. Jedynie zobo-
wiązane są do tego osoby, które 
wybierają podatek VAT.

To jaką formę opodatkowania 
wybierzemy zależy od do tego jaką 
�rmę chcemy założyć i co będzie-
my robić. Każdy przypadek jest 
przez urzędników rozpatrywany 
osobno i dlatego lepiej odwiedzić 
urząd skarbowym i tam wybrać 
odpowiednią formę. 

Osoby �zyczne, które zamie-
rzają prowadzić działalność go-
spodarczą mogą wybrać jedną spo-
śród kilku form opodatkowania. 
Przedsiębiorca jest uprawniony do 
skorzystania z możliwości płace-
nia podatku w formie ryczałtu od 
przychodów ewidencjonowanych, 
czy też w formie karty podatkowej, 
podatnik musi zdecydować czy 
chce z tego prawa korzystać. Jeżeli 
nie zadeklaruje wyboru zryczałto-
wanej formy opodatkowania – to 
płaci podatek dochodowy według 

zasad ogólnych. 
Osoby �zyczne, które zamie-

rzają zajmować się na przykład 
działami specjalnymi produkcji 
rolnej mogą wybrać następujące 
formy opodatkowania: normy sza-
cunkowe dochodu rocznego, zasa-
dy ogólne lub podatek liniowy.

Każdy przyszły podatnik musi 
sobie odpowiedzieć na pytanie: 
która forma opodatkowania dla 
niego wiąże się z najniższymi ob-

ciążeniami podatkowymi? Aby 
dobrze wybrać należy wziąć pod 
uwagę kilka czynników. Osoba 
zakładająca �rmę musi określić 
mniej więcej: wysokość przycho-
du i kosztów jego uzyskania, roz-
miar prowadzonej działalności. 
W oparciu o te dane należy usta-
lić wysokość podatku należnego  
w każdym wariancie. 

Szymon 

Wiśniewski

Formy opodatkowania
Zasady ogólne są dostępne dla każdego podatnika. Polegają na opłacaniu 

podatku dochodowego według skali podatkowej od dochodu, rozumianego 
jako przychody pomniejszone o koszty uzyskania przychodów. Obecnie obo-
wiązują dwie stawki podatkowe 18 i 32 %.

Podatek liniowy to podatek w wysokości 19% od dochodu, rozumianego 
jako przychód po odjęciu kosztów uzyskania przychodu. Ta forma płacenia 
podatku dotyczyć będzie wszystkich prowadzonych przez podatnika rodzajów 
działalności zarówno prowadzonej samodzielnie jak i w spółce mniemającej 
osobowości prawnej. Nie mogą go jednak wybrać pracownicy, zleceniobiorcy, 
rolnicy, wynajmujący czy twórcy. Jeżeli podatnik zdecyduje się na tzw. podatek 
liniowy, utraci prawa do wspólnego opodatkowania z małżonkiem, preferen-
cyjnego opodatkowania przewidzianego dla osób samotnie wychowujących 
dzieci, a także do korzystania z innych ulg i zwolnień, w tym również z prawa 
do kontynuacji odliczeń (prawa nabyte).

Ryczałt ewidencjonowany jest dostępny dla wszystkich podatników  
z nielicznymi wyjątkami, dotyczącymi określonego przedmiotu działalności, 
niektórych podatników akcyzy, świadczących niektóre usługi na rzecz byłego 
pracodawcy, czy też działalności przekazywanej pomiędzy małżonkami.

Karta podatkowa to najprostszy sposób płacenia podatków, który nie 
wymaga prowadzenia skomplikowanej księgowości, a rachunki wystawia się 
tylko na żądanie klienta. Kwota tego podatku podawana jest w decyzji naczel-
nika urzędu skarbowego i w danym roku składkowym ma określoną z góry 
wysokość.
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      Choroby

Turystyczna 
przypadłość
Gdy nadchodzi lato, większość ludzi wyjeżdża na wakacje. 
W rodzinach z dziećmi podróż stanowi niebagatelny pro-
blem, ze względu na choroby lokomocyjne. Szacuje się, Ê
iż co piąty turysta cierpi na tę chorobę. 

      Dietetyka

Dieta biurowa
Chcesz zrzucić kilka kilogramów, ale ze względu na godziny pracy, nie możesz sobie po-
zwolić na gotowane obiady, zupy i skomplikowane dania? Prezentujemy dietę dla osób 
pracujących.

W ciągu 
dwóch tygodni 
można pozbyć się 
3-4 kg. Podstawą 
diety są sałatki 
przygotowywane 
wieczorem,  

a zjadane następnego dnia w porze 
obiadowej. Dieta zakłada 5 posiłków 
dziennie, najlepiej o stałych porach. 
15 minut przed każdym posiłkiem 
wypij szklankę niegazowanej wody 
mineralnej. 

Śniadania
1. 150 g chudego serka wiejskie-

go, kromka chleba razowego i kilka 
plasterków świeżego ogórka,  
herbata owocowa 

2. herbata owocowa, 2 kromki 
chrupkiego pieczywa posmarowane 
masłem, 1 plasterek żółtego sera,  4 
liście sałaty 

3. - szklanka soku pomarańczo-
wego, 1 jajo na 
twardo, 1 kromka 
chleba tostowego 
z 1 plasterkiem 
szynki drobiowej 

4. 1 szklanka soku z marchwi, 1 
kubek jogurtu naturalnego z 3 łyżkami 
muesli 

5. 1 trójkącik sera topionego, 1 
plasterek wędliny drobiowej, kawałek 
czerwonej papryki, kawa z odtłuszczo-
nym mlekiem 

Drugie śniadania:
1. 2 kromki pumpernikla po-

smarowanego masłem, 1/2 świeżego 
ogórka, 1/2 pomidora

2. jogurt naturalny z bananem 
3. 1 kubeczek chudego serka 

wiejskiego, kilka rzodkiewek, 1 kromka 
chleba razowego posmarowanego 
cienko masłem 

4.  1 pomidor, 1 jajo na miękko, 1 
szklanka soku owocowego

5. 2 kawałki pieczywa chrupkiego 
posmarowane masłem, 1 pomidor, 1 
szklanka soku owocowego i 2 plasterki 
szynki drobiowej 

Obiady:
1. sałatka z ziemniaków: 3 nie-

wielkie ziemniaki ugotuj w łupinach, 
ostudź, obierz i pokrój w plasterki, 
dodaj do nich posiekaną cebulę, 2 
pokrojone w kostkę ogórki kiszone i 

      Profilaktyka

Środki przeciwko kinetozie
Jest wiele sposobów na zapobieganie objawom choroby lokomocyjnej. Przedstawmy Ê
kilka z nich. 

1 łyżeczkę suszonej bazylii oraz kilka 
kropli oliwy z oliwek 

2. sałatka z tuńczyka - 1 puszkę 
tuńczyka w sosie własnym wymieszaj z 
1 startą marchwią, 2 łyżkami kukury-
dzy z puszki, posiekanym szczypior-
kiem, 2 łyżkami niskokalorycznego 
majonezu i 1/2 łyżeczki kurkumy 

3. sałatka z szynką drobiową - do 
100 g szynki drobiowej pokrojonej w 
kostkę dodaj pokrojoną 1/2 czerwonej 
papryki, posiekaną 1/2 cebuli, szczypio-
rek oraz 1/2 puszki zielonego groszku 

4. sałatka z kurczaka - 100 g 
gotowanego lub pieczonego kurczaka 
(bez skórki) pokrój w kostkę, dodaj do 
niego 2 łyżki kukurydzy z puszki, 1/2 
pokrojonego w kostkę świeżego ogórka i 
2 łyżki jogurtu naturalnego 

5. sałatka z ryżem - 6 łyżek ryżu 
ugotuj na sypko, dodaj do niego 3 
pokrojone plasterki ananasa, 1 szklankę 
jogurtu naturalnego, dopraw przypra-
wą do sałatek i wymieszaj 

Podwieczorki: 
2 szt. kiwi, jabłko, 2 mandarynki, 
banan

Kolacje: 

1. grillowane udko z 
kurczaka, sałatka z po-
marańczy (główkę sałaty 
porwij na kawałki, 1 
pomarańczę podziel na 
cząstki, dodaj do nich 2 
łyżki jogurtu nat.)

2. 150 g ryby pieczonej w folii z 1 
łyżeczką masła, surówka z 2 �liżanek 
pokrojonej w paseczki kapusty pekiń-
skiej i 2 łyżek jogurtu naturalnego 

3. 2 ugotowane ziemniaki z 
dipem szczypiorkowym (1 kubek 
jogurtu naturalnego zmieszaj z 
posiekanym szczypiorkiem i natką 
pietruszki - 1/2 pęczka obydwu)

4. surówka z selera - 1/2 selera 
ugotuj i pokrój w paski, dodaj do nie-
go 1 łyżkę rodzynek i 2 łyżki jogurtu 
naturalnego wymieszanego z 1 łyżką 
majonezu, 1 wafel ryżowy posmaro-
wany cienko masłem

5. 100 g 
grillowanej 
piersi z kurcza-
ka, 1 pomidor, 1 
kromka pieczy-
wa razowego 

Kinetoza, czyli choroba loko-
mocyjna to schorzenie występują-
ce podczas poruszania się środka-
mi transportu. Jest kilka rodzajów 
tej choroby zależnych od środka 
lokomocji, którym się porusza-
my. Odmianami tej choroby jest 
choroba morska, która występuje 
podczas podróżowania statkami, 
łodziami, jachtami itd., a także 
choroba powietrzna, która ujaw-
nia się podczas lotu samolotem. 

Przyczyną tej choroby jest 
rozbieżność pomiędzy zmysłem 
wzroku a zmysłem równowagi. 
Organizm nie potra� połączyć 
sprzecznych informacji napływa-
jących z oczu i błędnika. Błędnik 
podpowiada nam, że się poru-
szamy, zaś wzrok nie odnotowuje 
zmian położenia ciała. Wskazuje, 
że siedzimy bez ruchu. Gwałtowne 
ruchy pojazdu, hamowanie, poko-
nywane wzniesienia oraz ostre 
zakręty sprawiają, że objawy cho-
roby występują szybciej i dochodzi 
do ich zwielokrotnienia. 

– W błędniku znajdują się 
dwie chrząstki – kostna i błoniasta. 
Chrząstka kostna to taka „puszka” 
z płynem, w którym zamknięta 
jest chrząstka błoniasta. Właśnie 
tam znajdują się receptory, które 
odpowiedzialne są za odbieranie 
bodźców równowagi. Choroba 
lokomocyjna bierze się z podraż-

Istnieje kilka prostych za-
sad dla osób podatnych na to 
schorzenie. Przede wszystkim 
powinno się zająć miejsce w po-
jeździe przodem do kierunku 
jazdy. W miarę możliwości na-
leży również siadać z przodu, 
by zapewnić sobie widoczność 
drogi. W trakcie jazdy warto za-
jąć miejsce, które pozwoli nam 
obserwację dalekiego, stabilne-
go punktu na horyzoncie. Warto 
sobie w trakcie podróży opuścić 
fotel, ponieważ pozycja półleżąca 
najlepiej łagodzi objawy. Jeśli sie-
dzi się z tyłu, by migające drzewa  
i budynki nie drażniły zmysłów, 
dobrze jest przesłonić okna.  
W autobusach powinno się uni-
kać miejsc na wysokości osi kół. 
Lepiej byłoby zająć siedzenie  
w środkowej części pojazdu. 

Na statkach nie należy zajmo-
wać miejsc na dziobie ani ru�e, 
gdyż „kołysanie” jest tam bardziej 
intensywne. Wskazane jest, by  
w trakcie podróży stać. Zamknię-
cie w kabinie również jest nie-
wskazane, gdyż oczy „nie widzą” 
ruchu. W samolotach powinno 
się siadać na wysokości skrzydeł. 
Warto pamiętać, że spacerowanie 
po pokładzie może wzmóc obja-
wy. 

Osoby zapadające na chorobę 
lokomocyjną, przed podróżą po-
winny pamiętać by nie spożywać 
zbyt ob�tego posiłku. Należy zre-
zygnować z tłustego, ciężkiego, 
mocno przyprawionego pożywie-
nia. Nie wskazane są również na-
poje gazowane, a także spożywanie 
alkoholu, który wzmaga zawroty 
głowy. Ponadto powinno się uni-
kać przekąsek skrajnie słodkich  
i słonych. Najlepszymi produk-
tami, które można przegryźć  
w podróży są niesolone krakersy, 
jabłka, winogrona, a także bana-
ny, które przeciwdziałają uczuciu 
mdłości. Najbardziej odpowied-
nim napojem dla osób cierpią-
cych na kinetozę jest woda. 

Wskazane jest by unikać in-
tensywnych zapachów. Samo-
chód powinno się od czasu do 
czasu wietrzyć, ponieważ duszne, 
nieprzyjemne zapachy powo-
dują nudności. Gdy pojawią się 
mdłości należy głęboko oddychać  
i zaczerpnąć świeżego powietrza. 
Najlepiej robić sobie co jakiś czas 
krótkie postoje, by pooddychać 
świeżym powietrzem i uspokoić 
organizm. Należy pamiętać, aby 
podczas jazdy nie palić tytoniu  
w środku pojazdu. Dym nasila 
nudności. 

Dziecko cierpiące na chorobę 
lokomocyjną należy zająć grami 
i zabawami. Odwróci się wtedy 
skutecznie uwagę malucha od złe-
go samopoczucia. Podczas jazdy 
nie powinno się czytać, ani grać  
w karty, ponieważ zmuszanie się 
do skupienia nad „skaczącymi li-
terkami” może wzmagać objawy 
choroby. Najlepiej, gdy dziecko 
zaśnie w trakcie podróży. Jego 
umysł nie rejestruje wtedy żad-
nych rozbieżności.

Gdy pragmatyczne metody 
zawodzą, warto udać się do apte-
ki by zaopatrzyć się w odpowied-
nie lekarstwa. Na rynku dostępne 
są różne środki farmaceutyczne 
hamujące dolegliwości związane  
z chorobą. Najczęściej stosowa-
nym lekiem jest dimenhydrynat. 
Jednak należy pamiętać, że gdy 
wystąpią objawy lek już nie za-
działa. Dlatego powinno się go 
zażyć 30 minut przed podróżą. 
Ponadto wywołuje on senność. 
Są jednak preparaty pochodzenia 
roślinnego, które nie wywołują 
skutków ubocznych i są o wiele 
bardziej bezpieczne. Zawierają 
one w swym składzie imbir, który 
świetnie przeciwdziała objawom 
choroby lokomocyjnej. 

Paulina Szulc

nienia błędnika – informuje lekarz 
chorób wewnętrznych doktor Ewa 
Żłobecka.

Przypadłość dopada najczę-
ściej dzieci. Dzieje się tak, dlate-
go, że pierwszy „atak” choroby 
jest najgorszy i ma on miejsce za-
zwyczaj w dzieciństwie. Ponadto 
u dzieci nie są do końca dojrzałe 
szlaki nerwowe, które mogą przy-
czynić się do nasilenia sprzeczno-
ści sygnałów. Do wieku dorosłe-
go, organizm przyzwyczaja się do 
wszelkich anomalii. 

Symptomami początkowymi 
kinetozy jest utrata apetytu, złe 
samopoczucie oraz ogólne zmę-
czenie. Następnie osobę cierpiąca 
na tę przypadłość dopadają bóle 
i zawroty głowy, nadmierna po-
tliwość, nudności, które mogą 
kończyć się wymiotami. Ponadto 
występuje suchość w ustach bądź 
ślinotok. 

Chorobie można skutecznie 
przeciwdziałać stosując kilka uni-
wersalnych zasad, bądź sięgając 
po środki farmakologiczne. Kine-
toza ustępuje zaraz po zakończe-
niu podróży. Nie grozi również 
powikłaniami i nie wymaga re-
gularnego leczenia. W skrajnych 
przypadkach może zakończyć się 
wycieńczeniem organizmu. Dla-
tego zawsze należy pamiętać, by 
uzupełnić płyny. 

Paulina Szulc
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Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

ZOZ Szpital Powiatowy

Wolności 27
tel. 56 689 17 35

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Urząd Miasta i Gminy

w Radzyniu Chełmińskim

Pl. Tow. Jaszczurczego 9
tel. 0 56 688 60 01

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09
 
PKS
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Wodnik (21.01.-19.02.)

Po urlopie nie łatwo 
wrócić do pracy. Już 
wkrótce zaczniesz 

pracować na najwyższych obrotach i poka-
żesz na co cię stać. Nowe pomysły, które 
zaproponujesz w pracy okażą się świetnym 
rozwiązaniem i nastąpi kres problemów,  
z jakimi zmagaliście się od dłuższego czasu. 
Zanim to nastąpi, będą bużliwe rozmowy  
– z szefem i współpracownikami.

Ryby (20.02.-20.03.)
Konieczne będzie chwilowe 
rozstanie z ukochaną osobą. 
Przed tobą wyjazd, z którego 
nie możesz zrezygnować. Nie 
masz na niego najmniejszej 

ochoty, ale wrócisz w świetnym humorze. 
To będzie sprzyjało pozytywnym relacjom  
z najbliższymi. Odkryjecie, że można znacz-
nie ciekawiej spędzać czas niż przed telewi-
zorem i monitorem komputera.

Baran (21.03.-21.04.)

Musisz poprawić swoją 
sprawność fizyczną. Nie 
masz czasu ani możliwo-
ści, by uczestniczyć w za-
jęciach aerobiku lub ćwi-

czyć na siłowni? Wykaż się samodyscypliną 
i ćwicz w domowym zaciszu. Przyda się 
płyta z ćwiczeniami fitness. Możesz też za-
cząć regularnie jeździć na rowerze. Pomogą 
też spacery. Już po kilku dniach odczujesz 
przyjemność z włożonego trudu.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Ostatnio sporo czasu Bliź-
nięta poświęciły pracy za-
wodowej. Teraz muszą wię-
cej uwagi okazać rodzinie  
i przyjaciołom. Przestań 

składać obietnice, a zacznij działać. Może 
warto przygotować kolację dla najbliż-
szych albo urządzić grillowanie. Umów się  
z dawno niewidzianą przyjaciółką na tę 
kawę, o której mówicie od miesięcy. Ostat-
nio mało miałyście okazji do rozmów. Mu-
sicie to nadrobić. 

Rak (22.06.-22.07.)
W najbliższym czasie spo-
tkanie z rodziną, której 
dawno nie widziałaś. Wizy-
ta bliskich dostarczy dużo 
radości. Będzie też okazja 

do odwiedzenia twoich ulubionych miejsc. 
Bądź jednak ostrożna w wydawaniu opinii 
na temat wspólnych znajomych i krewnych. 
Ktoś życzliwy może przekazać twoje niewy-
bredne uwagi, co spowoduje niepotrzebny 
konflikt. 

Lew (23.07.-23.08.)
Niewykluczone nieplano-
wane wydatki: mandat albo 
ubezpieczenie domu, sa-
mochodu. Pilnuj terminów 
płatności, bo po co masz 

płacić za błędy. Będą też niespodziewane 
wpływy: premia uznaniowa od szefa albo 
zwrot z podatku. W domu jest wiele do zro-
bienia. Podziel dobrze obowiązki, włącz bli-
skich do pomocy, a w weekend ze wszystkim 
się uporacie.

Waga (23.09.-22.10.)
Pojawi się propozy-
cja dodatkowej pracy. 
Rozważ, czy warto w to 

wchodzić. Będziesz musiała ponieść pewne 
nakłady, nie wiadomo, ile wyniosą zyski. 
Rodzina może mieć też pretensję, że zbyt 
rzadko bywasz w domu. Zanim podejmiesz 
decyzję, przedyskutuj ją z bliskimi. Wspól-
nie zdecydujcie, czy więcej jest plusów czy 
minusów tych zmian. 

Skorpion (24.10.-22.11.)
Czeka cię wizyta w rodzin-
nych stronach. Ten wypad 
dobrze ci zrobi. Spotkania 
ze znajomymi, miejsca  
z dzieciństwa i młodości 

– wprowadzą cię w dobry humor. Niewy-
kluczone spotkanie z dawną miłością. Zasta-
nów się czy warto po raz drugi próbować być 
razem. Jeśli nie masz poważnych zamiarów, 
wycofaj się i nie składaj obietnic, których nie 
możesz dotrzymać.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Nadszedł dobry czas na 
zmiany. Nowa posada, prze-
prowadzka, ślub, dziecko – 
nie patrz na nową sytuację 
z przerażeniem. Z pewnością 

umocni to twoje relacje z partnerem. Czeka 
cię trochę dodatkowych obowiązków i wy-
datków, ale nie cofaj się przed podjętymi de-
cyzjami. Bądź ostrożny w braniu kolejnych 
zobowiązań finansowych.

HUMOR
- Panie dyrektorze, czy mógłbym 
otrzymać dzień urlopu, by pomoc 
teściowej przy przeprowadzce? 
- Wykluczone!
- Bardzo dziękuję, wiedziałem że 
mogę na pana liczyć... 

Szef mówi do blondynki:
- Kasiu umyj windę.
- A na którym piętrze ?

Sekretarka mówi do zapracowane-
go biznesmana:
- Panie prezesie zima przyszła! 
- Nie mam teraz czasu powiedz 
jej żeby przyszła jutro! A najlepiej 
niech wcześniej zadzwoni to umó-
wisz ją na konkretną godzinę..

Horoskop 20 – 26 sierpnia  
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Ostatnie dni były dość 
trudne. Nawał obowiązków 
odcisnął piętno na twoim 
zdrowiu. Odczujesz ogólne 
osłabienie i zmęczenie. Pa-

miętaj, żeby regularnie zażywać witaminy  
i zdrowo się odżywiać. Sięgnij też po domowe 
sposoby: miód, cytryna, gorąca kąpiel i zioła  
z pewnością pomogą poprawić samopoczu-
cie. 

Byk (21.04.-21.05.)
Robisz się przewrażliwio-
na na punkcie rodziny. 
Twoje głośno wygłaszane 
obawy są odbierane jako 
zrzędzenie, a nie troska. 

Nie możesz zbawić całego świata i uchro-
nić najbliższych przed błędami. Każdy sam 
musi zbierać doświadczenia. Nawet, jeśli 
wiesz, że się sparzy. Pozwól bliskim na sa-
modzielne podejmowanie decyzji i dokony-
wanie wyborów. 

Panna (24.08.-23.09.)
Najdzie cię ochota na 
zmiany. Przyjdzie apetyt na 
twórczą pracę. Swoje po-
mysły możesz przełożyć na 
działanie w postaci remontu 

mieszkania. Rodzina z powątpiewaniem bę-
dzie patrzyła na twoje propozycje. Nie bój 
się jednak zmian kolorów. Efekt będzie im-

ponujący. Przydadzą się też nowe dodatki, 
które nadadzą wnętrzu klimatu. 

KALENDARIUM 20 – 26 sierpnia
20 sierpnia
1085 – urodził się Bolesław III Krzy-
wousty, książę Polski (zm. 1138) 
1914 – I wojna światowa: Niemcy 
zdobyli Brukselę. 
1920 – wybuchło II powstanie ślą-
skie. 
1991 – Estonia ogłosiła niepodle-
głość, odłączając się od ZSRR. 
21 sierpnia
1972 – produkcję samochodu Sy-
rena przeniesiono z Warszawy do 
Fabryki Samochodów Małolitrażo-
wych (FSM) w Bielsku-Białej. 
2007 – najtragiczniejszy dzień  
w dziejach żeglugi na wodach Kra-
iny Wielkich Jezior Mazurskich. 
Wiatr wiał z prędkością ok. 130 
km/h (12 stopień w skali Beaufor-
ta). Zginęło 12 osób. 
1986 – Wypływ dwutlenku węgla  
z jeziora Nyos w Kamerunie spowo-
dował śmierć 1700 osób. 
2008 – Doktorat Honoris Causa dla 
najwybitniejszej wokalistki świato-
wej sceny muzycznej przełomu XX 

i XXI wieku – Celine Dion 
22 sierpnia
1855 – urodził się Aleksandr Cze-
chow, rosyjski pisarz, publicysta, 
pamiętnikarz (zm. 1913) 
1945 – powstało Polskie Stronnic-
two Ludowe. 
1988 – rozpoczął się strajk w Stocz-
ni Gdańskiej i Stoczni Północnej. 
Powołano Międzyzakładowy Komitet 
Strajkowy. 
23 sierpnia
1850 – zakończono prace nad pocią-
gnięciem na dnie kanału La Manche 
kabla telegraficznego. 
1991 – z Polski wysłano w świat 
pierwszy e-mail. 
24 sierpnia
1947 – urodził się Paulo Coelho, 
brazylijski pisarz 
1953 – rząd PRL zrzekł się odszko-
dowań wojennych od NRD. 
1989 – Tadeusz Mazowiecki otrzy-
mał misję tworzenia rządu. 
2006 – astronomowie podczas 
Zgromadzenia Ogólnego Między-

narodowej Unii Astronomicznej  
w Pradze zdecydowali o odebraniu 
Plutonowi statusu planety. 
25 sierpnia
1451 – (lub 31 października) uro-
dził się Krzysztof Kolumb, włoski 
żeglarz, odkrywca Ameryki (zm. 
1506) 
1599 – wydano drukiem Biblię  
w tłumaczeniu ks. Jakuba Wujka. 
1970 – urodziła się Claudia Schif-
fer, niemiecka modelka 
1982 – zmarła Anna German, pol-
ska piosenkarka (ur. 1936) 
26 sierpnia
1910 – urodziła się Matka Teresa z 
Kalkuty, błogosławiona, albańska 
zakonnica, misjonarka, laureatka 
Nagrody Nobla (zm. 1997) 
1956 – na Jasnej Górze przy udzia-
le około miliona wiernych złożono 
Jasnogórskie Śluby Narodu zre-
dagowane przez prymasa Stefana 
Wyszyńskiego. 
1957 – Dr. Alban, szwedzki piosen-
karz pochodzenia nigeryjskiego
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PALUSZKI SEROWE
Składniki:
2 gotowe arkusze ciasta francuskiego 
starty ser żółty, najlepiej Cheddar, około 25 dag
papryka, sól do smaku 
1 roztrzepane jajko – do posmarowania 

      Dla smakoszy

Ciasto listkowe
Sposób przyrządzenia:
Arkusz ciasta francuskiego, posmarować jajkiem, na to na drobnej tar-
ce zetrzeć połowę sera żółtego, do smaku doprawić papryką. Ser lek-
ko przycisnąć do ciasta, by się przykleił. Przykryć drugim arkuszem 
ciasta i ponownie posmarować jajkiem, na górę zetrzeć ser i dopra-
wić papryką. Ser lekko przycisnąć do ciasta. Pokroić nożem na paski 
szerokości około 1,5 cm. Każdy pasek chwycić za oba końce i skręcić Ê
w przeciwnych kierunkach, by powstała sprężynka. Piec w temperaturze 
200 stopni C przez około 13 - 15 minut.

Świetnie komponuje się  
z dodatkami słodkimi. Można  
w nie zawijać owoce lub nadzie-
nie. Pasują też wykwintne dodatki  
– sery, wędliny, parówki, warzywa.  

Ciasto francuskie charakte-
ryzuje się warstwową strukturą, 
osiąganą dzięki dużej zawartości 

tłuszczu, umiejętnemu wałkowaniu  
i pieczeniu w wysokiej temperatu-
rze – około 200 stopni.

Ciasto francuskie otrzymuje 
się przez połączenie dwóch rodza-
jów ciast. Podstawowe, tzw. „grunt”, 
przygotowuje się z mąki pszennej, 
jaj, soli i kwasu organicznego (octu 

lub kwasku cytrynowego). Drugie 
ciasto – maślane, jest złożone z ma-
sła z dodatkiem niewielkiej ilości 
mąki. Ciasto maślane należy uło-
żyć na cieście podstawowym tak, 
aby złożyć całość w kopertę. Całość 
rozwałkowuje się na grubość mniej 
więcej 2 cm, następnie składa na  
4 warstwy i odstawia do schłodze-
nia. Rozwałkowywanie i składa-
nie należy powtórzyć co najmniej  
4 razy – nie więcej niż 6. Wałko-
wanie ciasta musi być przerywane 
chłodzeniem.

Wykonanie ciasta jest praco-
chłonne i dość skomplikowane. 
Można też kupić gotowe płaty.  

Ciasto francuskie znane w Polsce od XVII wieku. Upo-

wszechnione po wizycie Napoleona Bonaparte w Gdańsku 
w roku 1807. Nazywane jest ciastem listkowym.

CIASTECZKA Z JABŁKAMI
Składniki: 
ciasto francuskie 1 płat 
jabłka 3 szt 
cynamon 1 łyżeczka 
cukier 1 do smaku 
jajko 1 szt 

Sposób przyrządzenia:
Ciasto rozwinąć, pociąć na spore prostokąty. Jabłka obrać i pokroić 
w malutką kosteczkę. Każdy prostokąt pokryć cienką warstwą jabłek 
z pozostawieniem wolnego brzegu. Jabłuszka posypać cynamonem Ê
i cukrem. Sklejać podłużne ciasteczka. Wierzch kilkakrotnie naciąć. 
Każde ciastko posmarować rozbełtanym jajkiem albo samym żółtkiem 
i posypać obficie cukrem kryształem. Ciastka układać na blasze wyło-
żonej sreberkiem i piec krótko aż ładnie wyrosną w mocno nagrzanym 
piekarniki do ok. 220 stopni. 

SUDOKU

PARÓWKI W CIEŚCIE
Składniki:
50-60 dag cienkich parówek
opakowanie ciasta francuskiego
3-4 plastry żółtego sera

Sposób przyrządzenia:
Z parówek usunąć plastikowe osłonki. Ciasto francuskie pokroić na pa-
ski o szerokości 2-3 cm Na każdej parówce położyć pasek sera i owinąć 
ciastem francuskim. Piec w temperaturze 200 stopni na złoty kolor ok 
15- 20 min. Można wierzch ciasta posmarować białkiem lub wodą. .



Czwartek, 20 sierpnia 2009
20

www.cwa.info.plHistoria

Głos Wąbrzeski w 1926 roku donosił:

Wąbrzeźno

Na kuchnię Ludową złożył Hotel pod Białym Orłem 
32,50 złotych jako nadwyżkę zebraną w dniu 13 bieżącego 
miesiąca na balu maskowym. 

Podziękowanie

Pan Stanisław Dąbrowski złożył na rzecz Towarzystwa 
Czytelni Ludowej 8 książek, zaś p. Gładych 2 książki.

Szlachetnym o�arodawcom składam najszczersze po-
dziękowania. Proszę o składania dalszych darów.

Prezes Towarzystwa Czytelni Ludowej
 Schwarz burmistrz

W ostatniej chwili

przypominamy wszystkim, że jutro w czwartek odbędzie 
się w sali pana Kaczyńskiego występ Opery Pomorskiej. Ze-
spół artystów wystawi rzadką i nader piękną sztukę „Halka”. 
Spodziewamy się, że z tej rzadko nadarzającej się okazji każ-
dy mieszkaniec miasta i okolicy skorzysta.

Sprostowanie

W numerze 19 naszego pisma z dnia 16 bieżącego mie-
siąca w wzmiance „Walka z plaga szczurów”  zaszła pomyłka, 
a mianowicie: obowiązek właścicieli realności wykładania 
trucizny na szczury w dniach 24 i 25 lutego bieżącego roku, a 
nie jak mylnie podano 17 i 18, co niniejszym prostujemy.

Przybycie optantów do naszego miasta

Do miasta naszego przybyły dwie rodziny optantów zło-
żone z 10 osób z Charlottenburga. Utrzymywało je miasto 
dopóki nie znaleźli odpowiedniego dla siebie pomieszcze-
nia. 

 

Wielkie Pułkowo

Jak nam donoszą p. Aniela Kochańska porodziła (dwu-
dzieste) dziecko. Dziecko jest zupełnie zdrowe. Jedenaście  
z porodzonych dzieci, utrzymało się przy życiu. 

Na tym miejscu tak matce jak i ojcu składamy powin-
szowanie, aby dzieci dochowały się, były dla nich pożytkiem,  
a prawymi obywatelami naszej Ojczyzny. 

Zapluskowęsy

Pożar

W sobotę dnia 6 bieżącego miesiąca w południe wybuchł 
pożar u rolnika p. Chojnackiego, który od razu objął całą 
zagrodę. Pastwą płomieni padł cały martwy inwentarz oraz 
zasoby zboża i paszy.

opracował 

Szymon Wiśniewski

      Region

Golem z Jarantowic
Był reżyserem, aktorem i jednym z pionierów niemieckich horrorów. Urodził się w Jaran-
towicach. Paul Wegener – znany-nieznany człowiek z naszych okolic.

Tym razem prezentujemy 
widokówkę rodem z epoki 
Gomułki. Na fotografii naj-
bardziej rzuca się w oczy 
fontanna, która została 
oddana do użytku w 1966 
roku. 

      Wąbrzeźno

Było i jest

Obecnie na jej miejscu stoi 
fontanna w postaci jaszczurek 
symbolizujących Związek Jasz-
czurczy. Przyzwoicie prezentują 
się również elewacje kamienic. 
W 1972 rozpoczęto plan remon-
tów elewacji starych budynków. 
Przewidywano remonty 10 bu-
dynków rocznie. Sprawozda-
nie z kontroli przeprowadzonej  
w 1973 roku ujawniło, że część 
remontów została przeprowa-
dzona niewłaściwie. 

tekst i fot. 

Piotr Wołyński

Był zimny grudniowy wie-
czór 11 grudnia 1874 roku, kiedy 
we wsi Arnoldsdorf (dziś Jaran-
towice) na świat przyszło dziecko  
o imieniu Paul. Jego rodzicami 
byli Anna i Otto Wegener. Paul był 
dzieckiem bardzo słabym i choro-
witym. Wkrótce rodzina Wegene-
rów opuściła Jarantowice szukając 
szczęścia na Warmii. Kiedy Paul 
miał trzy lata, zmarła jego matka. 

Młody Wegener studiował 
prawo w Lipsku. Tam dojrzał do 

bardzo trudnej decyzji – spró-
bowania sił w aktorstwie. Wysłał 
nawet list do swojego ojca o treści: 
„Chcę zakończyć swoją naukę na 
studiach prawniczych i spróbować 
sił na scenie. Przykro mi, że Ciebie 
rozczarowałem, ale musiałem... 
długo nad tym myślałem, ale teraz 
jestem tego pewien”.

W kilka miesięcy Paul nauczył 
się na pamięć ok. 30 ról.

1905 rok był dla Wegene-
ra kluczowy. Wystąpił w swoim 

pierwszym �lmie pt. „Bizantyj-
czyk”. Tam talent urodzonego  
w Jarantowicach aktora dostrzegł 
Max Reinhardt – austriacki i ame-
rykański reżyser teatralny, dyrek-
tor i aktor. 

W 1913 roku Paul Wege-
ner wrócił do �lmu wcielając się  
w rolę biednego studenta w �l-
mie „Student z Pragi”. Film okazał 
się hitem i stał się przepustką do 
sławy dla Wegenera. Rok później 
ukazał się najbardziej znany �lm 
z udziałem Wegenera pt. „Golem”. 
Wegener zagrał postać tytułową  
– kamiennego potwora, który przy-
wrócony do życia zakochuje się  
w córce pewnego handlarza.

W czasie I wojny światowej 
służył na froncie zachodnim.  
Z frontu zdjęty został w skutek za-
łamania nerwowego. Na pierwszą 
linię już nie wrócił. W 1917 roku 
powstała druga część �lmu pt. 
„Golem i tancerka”. Fabuły łatwo 
się domyślić. W 1919 roku nakrę-
cono �lm „Golem-jak pojawiłem 
się na świecie”. Film został poka-
zany w Ameryce w 1923 i zdobył 
taką popularność, że wyświetlany 
był w Nowym Jorku przez 10 mie-
sięcy. Rola Golema zaszu�adko-
wała Wegenera. Był rozpoznawa-
ny na ulicy. Miał on zresztą bardzo 

charakterystyczne rysy twarzy.  
W 1923 Wegener stworzył własną 
wytwórnię „Paul Wegener AG.” 
W 1928 roku Paul Wegener za-
grał ponownie potwora – tym ra-
zem w �lmie „Ramper – Człowiek 
Bestia”. Rok 1932 to dźwiękowy 
debiut Wegenera. W czasie pano-
wania nazistów Wegener pozostał  
w Niemczech. Był tolerowany przez 
reżim. W 1945 roku znalazł się  
w oblężonym Berlinie. Ciekawost-
ką jest, że czerwonoarmiści zaj-
mujący miasto rozpoznali aktora, 
a na budynku, w którym mieszkał 
umieścili napis „Tu mieszka Paul 

Wegener, wielki artysta, ukocha-
ny i uwielbiany na całym świecie”. 
W 1947 r. Wegener doznał wylewu 
i wyjechał do Szwajcarii na lecze-
nie. Jego ostatni �lm nakręcony 
w 1948 roku nosił tytuł „Grosse 
Mandrin”. Paul Wegener zmarł we 
śnie 13 września 1948 roku. 

Był 6-krotnie żonaty w tym 
dwukrotnie z partnerką z planu 
Lydą Salmonovą. Jego syn Peter 
P. Wegener jest światowej sławy 
�zykiem zajmującym się hiperso-
niczną dynamiką gazów. Mieszka 
w USA.  

Piotr Wołyński
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      Patroni

Pogromca smoka 

w niedźwieckim kościele
Kościół w Niedźwiedziu ma za swojego patrona... pogromcę smoka.

Święty Jerzy przyszedł na 
świat między 275 a 281 r. w Pa-
lestynie. Jego rodzice byli chrze-
ścijanami wysoko postawionymi 
w hierarchii urzędniczej. Jako 
nastolatek Jerzy stracił rodziców  
i zdecydował się na karierę woj-
skowego. W wieku 30 lat został 
mianowany trybunem. W 300 r. 
cesarz Dioklecjan wydał edykt 
w którym nakazał aresztowa-

nia i prześladowanie wszystkich 
Chrześcijan. Jerzy miał się temu 
otwarcie przeciwstawić. Nie uległ 
również obietnicom bogactwa  
w zamian za przejście na wiarę 
pogańską. Cesarz skazał w końcu 
Jerzego na śmierć. Został ścięty 
po torturach w 303 roku.

Święty Jerzy najbardziej ko-
jarzy się jako ten, który walczy 
ze smokiem. To legenda, którą 

przywieźli ze sobą z wypraw do 
Ziemi Świętej Krzyżowcy. Święty 
Jerzy miał zabić smoka nękające-
go miasto Cyme w Libii. Miecz, 
którym miał zadać bestii decydu-
jące starcie nazwano Askalonem. 
Co ciekawe według niektórych 
papież Jan XXIII miał go wycofać 
z listy świętych jako postać nieist-
niejącą.

tekst i fot. Piotr Wołyński

      Posługa

Idą z Jezusem
Posługę nadzwyczajnych szafarzy komunii świętej, ustanowioną instrukcją Immensae 
caritatis w 1973 roku, Konferencja Episkopatu Polski wprowadziła w maju 1990 roku. 
Określiła warunki, według których biskupi diecezjalni w Polsce mogą powoływać nadzwy-
czajnych szafarzy.

Szafarz to rozdawca

Według słownika języka pol-
skiego słowo „szafarz” oznacza 
tego, który szafuje, czyli zarządza 
albo rozdaje. 

W rozdawaniu komunii mogą 
kapłanowi pomagać inni obecni 
prezbiterzy. Jeśli ich nie ma, a licz-
ba przystępujących jest znaczna, 
kapłan może wezwać do pomocy 
szafarzy nadzwyczajnych. W razie 
potrzeby kapłan może jednorazo-
wo upoważnić do rozdawania ko-
munii świętej odpowiednich wier-
nych. Upoważnienie to może być 
udzielone w przypadku, kiedy tej 
posługi nie może spełniać ustano-
wiony nadzwyczajny szafarz. 

Nadzwyczajny szafarz powi-
nien znać podstawowe prawdy 
katechizmowe oraz najważniejsze 
zagadnienia teologiczno-litur-
giczne. Prawdy te powinien znać 
z uwzględnieniem kontekstu egzy-
stencjalnego, ich związku z życiem 
codziennym i wpływem na rozwój 
duchowości chrześcijańskiej. 

Szafarzem nadzwyczajnym  
jest wierny wyznaczony do tego 
zadania przez biskupa. Posługę tę 
mogą w Polsce pełnić mężczyźni 
w wieku od 35 do 65 lat. Powin-
ni odznaczać się nieskazitelnym 
życiem moralnym, pobożnością 
oraz poważaniem wśród ducho-
wieństwa i wiernych.

– Jedenaście lat temu ksiądz 
biskup Zygmunt Kamiński wysto-
sował do proboszczów zapytanie, 
czy nadzwyczajni szafarze są po-
trzebni – wspomina jeden z szafa-

rzy Piotr Przedpełski. – Proboszcz 
zaproponował mi, abym przyjął tę 
posługę. Tak to się zaczęło.

W diecezji płockiej jest 61 
świeckich mężczyzn, uprawnio-
nych do udzielania komunii świę-
tej podczas mszy i nabożeństw.

W większych para�ach mogą 
być powołani nadzwyczajni szafa-
rze wyłącznie do komunii świętej 
chorych. W mniejszych nadzwy-
czajny szafarz pomaga w rozdawa-
niu komunii świętej podczas mszy, 
gdy przystępuje do niej większa 
liczba wiernych, przy braku księży, 
albo gdy ci są zajęci innymi czyn-
nościami duszpasterskimi lub, gdy 
udzielanie komunii świętej utrud-
nia im stan zdrowia albo podeszły 
wiek. 

Poza przypadkami choroby 
lub niedołężności odprawiający 
kapłan, a także koncelebransi, nie 
mogą wyręczać się posługą po-
mocników, sami nie rozdzielając 
komunii świętej. 

Dla chorych i niepeł-
nosprawnych

Jednak do zasadniczych obo-
wiązków nadzwyczajnego szafarza 
komunii świętej należy pomoc  
w zanoszeniu jej chorym i niepeł-
nosprawnym. Nadzwyczajnych 
szafarzy zachęca się, by trosz-
czyli się o osoby obłożnie chore  
i w podeszłym wieku, które nie 
mogą �zycznie uczestniczyć w li-
turgii eucharystycznej w kościele. 
Ich dobru może służyć wykorzy-
stanie środków komunikacji do 
transmisji mszy świętej i innych 
liturgii. 

– Jest to wielka łaska dla cho-
rych, oni są wdzięczni Panu Bogu, 
że mają możliwość przyjmowania 
Pana Jezusa w komunii świętej – 
mówi Piotr Przedpełski. – Często 

osoby te wysłuchują niedzielnej 
mszy świętej w radiu lub oglądają 
ją w telewizji. Dzięki posłudze sza-
farzy mogą w pełni uczestniczyć  
w Eucharystii. 

Nadzwyczajni szafarze w każ-
dą niedzielę wyruszają ze swoją 
posługą do chorych. Odwiedzają 
kilkanaście osób. Każdy dociera 
do czterech – pięciu wiernych. Aby 
korzystać z tej możliwości, należy 
skontaktować się z proboszczem  
i zgłosić taką potrzebę. 

Nadzwyczajny szafarz za-

nosi komunię świętą do chorego  
w specjalnie do tego celu wyko-
nanym naczyniu, umieszczonym 
w odpowiedniej bursie, którą 
zawiesza na szyi. Swoją posługę 
poza mszą świętą pomocnik pełni  
w ubraniu cywilnym, ale odświęt-
nym i poważnym. Niosący komu-
nię w drodze nie rozmawia, ale  
w modlitewnym skupieniu uwiel-
bia swego Pana i Boga.

tekst i fot. 

Dariusz Guzowski



Czwartek, 20 sierpnia 2009
22

www.cwa.info.plSport

      Igrzyska

Nasz mistrz świata
Kiedyś trenował w Unii Wąbrzeźno, dziś jest strażakiem w sąsiednim Golubiu-Dobrzy-
niu i mistrzem olimpijskim. Zbiniew Miciak na XIII Światowych Igrzyskach Policjantów  
i Strażaków w Vancouver zdobył aż pięć medali. Nie jest to pierwszy sukces kapitana. Na 
swoim koncie ma on już kilkadziesiąt medali, dyplomów i pucharów z różnych zawodów  
i igrzyskach. 

– Igrzyska zaczęły się dla 
mnie trochę pechowo. W chodzie 
na pięć kilometrów na ostatnich 
metrach tuż przed metą zostałem 
nagle zdyskwali�kowany. Okazało 
się, że za szybko szedłem. Mia-
łem jeszcze siły aby przyspieszyć, 
chociaż tak naprawdę posiadałem 
przewagę kilkunastu metrów nad 
przeciwnikiem. Gdyby nie ta dys-
klasy�kacja to zdobyłbym złoty 
medal – opowiada Zbigniew Mi-
ciak, starszy kapitan PSP w Golu-
biu-Dobrzyniu.

Kapitan przywiózł z Kanady 
dwa złote i brązowe medale oraz 
jeden srebrny. Choć nie udało 
się zdobyć krążka w chodzie, to 
następnego dnia golubski stra-
żak wywalczył dwa złote meda-
le (indywidualnie i drużynowo  
w parze z Rosjaninem) w biathlo-
nie letnim.

– Jest to typowo policyjna 
konkurencja. Biegnie się trzy od-
cinki długości jednej mili. Między 
nimi wykonuje się dwa strzelania 
po dwa magazynki z broni krótkiej 
– dziewięciomilimetrowej. Ta dys-
cyplina jest moją ulubioną, ponie-
waż od lat trenuje bieganie i strze-
lanie. W Kanadzie byłem jedynym 
strażakiem, który brał udział  

w biathlonie – mówi kapitan.  
– W biegu startowałem razem  
z grupą młodszych i wygrałem, 
chociaż nie było łatwo. Bardzo 
trudno jest tra�ć do celu po szyb-
kim biegu, a w przeciwnym wy-
padku można dostać karne sekun-
dy. 

Zbigniew Miciak srebrny me-
dal zdobył w rzucie oszczepem.  
Z czwartej pozycji nasz reprezen-
tant czetrdziestometrowym rzu-
tem przesunął się o dwa miejsca. 
Do złota zabrakło kilku centyme-
trów. 

Brązowe medale udało się 
wygrać w sztafecie 4x400 metrów 
oraz w wieloboju strażackim.

– Ta dyscyplina różni się od 
jej europejskiego odpowiednika. 
Amerykański wielobój strażacki 
wzorowany jest na egzaminach, 
jakie zdają kandydaci na straża-
ków. Po dwóch pierwszych kon-
kurencjach prowadziłem. Jednak 
do srebrnego medalu zabrakło mi 
0,04 sekundy – wspomina  Zbi-
gniew Miciak. – Chciałbym po-
dziękować komendzie oraz spon-
sorom, �rmom MaxSystem oraz 
Chałupczyński, za umożliwienie 
mi wyjazdu do Kanady. Bez tego 
nie mógłbym udać się na igrzyska 

i godnie reprezentować region. 
W igrzyskach w Kanadzie 

wzięło udział ponad 10 tysię-
cy uczestników z 62 państw  
z całego świata. Zmagali się oni  
w 68 różnych dyscyplinach. Pol-
skę reprezentowało 19 strażaków  
i 6 policjantów. Dyscypliny były 
podzielone na kategorie wiekowe. 
W każdej grupie startowało po kil-
kunastu uczestników. 

Jak opowiada starszy kapitan 
Zbigniew Miciak sport uprawiał 
od zawsze. 

– Jeszcze w szkole grałem  
w piłkę ręczną w Unii Wąbrzeźno. 
Od początku służby w straży po-
żarnej uprawiałem sporty pożar-
nicze. Sześć lat temu wróciłem do 
czynnych zmagań. Po raz pierw-
szy w olimpiadzie wziąłem udział 
w 2005 roku. zdobyłem tam dwa 
medale. Dwa lata później na kolej-
nych igrzyskach w Australii było 
już lepiej i przywiozłem do kraju 
cztery krążki. Kilka miesięcy temu 
wygrałem również w międzynaro-
dowych zawodach na najtwardsze-
go strażaka, Toughest Fire�ghter 
Alive – dodaje strażak.

Szymon Wiśniewski

fot. nadesłane

      Żużel

Półfinał tuż, tuż
Kolejny w tym sezonie derbowy pojedynek pomiędzy Unibaxem Toruń a Polonią Bydgoszcz 
zakończył się remisem. Taki wyjazdowy wynik stawia Anioły w dobrej sytuacji przed re-
wanżem na Motoarenie. Minimalne zwycięstwo pozwoli przygotować się do półfinałowych 
spotkań.

Remis okazał się też satys-
fakcjonujący dla gospodarzy nie-
dzielnej potyczki, czyli żużlowców 
Polonii. Pozostałe wyniki ćwierć-
�nałów kończyły się zwycięstwa-
mi gości. Wystarczy, aby za dwa 
tygodnie na własnych obiektach 
wygrały zespoły z Częstochowy 
oraz Zielonej Góry i zawodnicy 
z  gryfem na plastronie również 
będą się cieszyli z awansu do pół�-
nału. Szczególnie porażka u siebie 
leszczyńskiej Unii z zawodnikami 
z Częstochowy jest największym 
zaskoczeniem pierwszych poje-
dynków ćwierć�nałowych. Brak 
w pół�nale wicemistrzów Polski 
oraz głównych pretendentów do 
złota okaże się sensacją.

Trener Polonii Zenon Plech, 
wraz z toromistrzem, przygoto-
wali bardzo twardy tor. Początko-
wo mijania było jak na lekarstwo. 

Jednak od piątej gonitwy ogląda-
liśmy praktycznie w każdym wy-
ścigu pojedynki na całej długości 
toru. Drużyna Polonii przystąpiła 
w najmocniejszym zestawieniu, 
natomiast w drużynie gości za-
brakło kontuzjowanego Wiesława 
Jagusia, za którego stosowane było 
zastępstwo zawodnika.

Początkowa faza zawodów 
to głównie start. W pierwszych 
czterech biegach wygrywali za-
wodnicy z pierwszego pola. Po 
tej serii prowadzili goście 13:11. 
W drugiej serii startów lepiej czuli 
się z zawodnicy znad Brdy, którzy 
dwa biegi wygrali w stosunku 4:2 
i po siedmiu biegach wysunęli się 
na nieznaczne prowadzenie. Swo-
ją przewagę powiększyli w biegu 
ósmym, w którym Sajfutdinow 
pokonał Holdera a Buczkowski 
przyjechał przed Kościechą. Prze-

waga wzrosła do czterech oczek. 
W kolejnym starcie fantastyczną 
jazdę zaprezentowali Ryan Sul-
livan oraz Adrian Miedziński, 
którzy podwójnie pokonali parę 
Jonsson – Chrzanowski. Kolejne 
dwie gonitwy wygrywali również 
zawodnicy toruńskiej ekipy w sto-
sunku punktowym 4:2. Unibax po 
jedenastu biegach prowadził 35:31.  
W kolejnym biegu wszyscy spo-
dziewali się, że wystąpi para Lind-
baeck – Sajfutdinow, jednak sternik 
polonistów zaskoczył wszystkich  
i do dwunastej gonitwy desy-
gnował 16-letniego Szymona 
Woźniaka. Młody i utalentowa-
ny żużlowiec w pokonanym polu 
pozostawił Holdera oraz Warda. 
Zwycięstwo Woźniaka dodało 
ambicji i woli walki zawodnikom 
gospodarzy.

Odrobienie strat nastąpiło 

Bieg po biegu: 
 

1. (65,24) Ward, Sajfutdinow, Woźniak, Celmer 3:3  

2. (65,16) Jonsson, Kościecha, Holder, Chrzanowski 3:3 (6:6)  

3. (65,81) Miedziński, Sullivan, Lindbaeck, Jędrzejewski 1:5 (7:11)  

4. (65,22) Buczkowski, Ward, Sajfutdinow, Holder 4:2 (11:13)  

5. (65,35) Lindbaeck, Holder, Jędrzejewski, Kościecha 4:2 (15:15)  

6. (65,03) Sajfutdinow, Miedziński, Sullivan, Buczkowski 3:3 (18:18)  

7. (65,72) Jonsson, Sullivan, Chrzanowski, Ward 4:2 (22:20)  

8. (64,97) Sajfutdinow, Holder, Buczkowski, Kościecha 4:2 (26:22)  

9. (65,62) Sullivan, Miedziński, Jonsson, Chrzanowski 1:5 (27:27)  

10. (65,44) Ward, Lindbaeck, Miedziński, Jędrzejewski 2:4 (29:31)  

11. (65,91) Sullivan, Buczkowski, Kościecha, Chrzanowski 2:4 (31:35)  

12. (65,79) Woźniak, Holder, Ward, Lindbaeck 3:3 (34:38)  

13. (65,81) Jonsson, Miedziński, Ward, Jędrzejewski 3:3 (37:41)  

14. (65,22) Sajfutdinow, Buczkowski, Holder, Kościecha 5:1 (42:42)  

15. (65,43) Miedziński, Lindbaeck, Jonsson, Sullivan 3:3 (45:45)

w biegu czternastym, w którym 
Sajfutdinow dojechał do mety na 
pierwszym miejscu, za plecami 
młodego Rosjanina zameldował 
się Krzysztof Buczkowski i stało się 
jasne, że o wszystkim zadecyduje 
bieg piętnasty. Ze startu najlepiej 
wyszedł Miedziński. Za nim, ze 
stratą kilku metrów, jechała para 
Jonsson – Lindbaeck, którą noto-
rycznie na dystansie nękał Ryan 
Sullivan. Niestety, nie udało mu 
się przedzielić pary bydgoskiej. 
Bieg zakończył się remisem, tak 
jak i całe spotkanie.

Na wyróżnienie zasłużyli  
w drużynie gości Sullivan oraz 
Miedziński. Jednakże największe 
słowa uznania należą się Darcy`e-
mu Wardowi, który po raz kolejny 
pokazał, iż jest wielkim talentem 
światowego speedwaya. Kolejne 
słabsze zawody mieli Holder oraz 
Kościecha. Za dwa tygodnie może 
okazać się że w składzie Aniołów 
zabraknie miejsca dla Roberta Ko-
ściechy. Kolejne słabe zawody po-
wodują, że na jego miejsce może 
wskoczyć Matej Kus.

Krzysztof Sławkowski



Czwartek, 20 sierpnia 2009

www.cwa.info.pl
23Sport

      Piłka nożna

Kibice nie mogli narzekać
Piłkarze REFLEX-Unii Wąbrzeźno rozegrali pierwszy w tym sezonie ligowy mecz przed 
własną publicznością. Około stu pięćdziesięciu widzów było świadkami zwycięstwa nad 
drużyną LTP Lubanie.

R E K L A M A

W sobotnie popołudnie pił-
karze REFLEX-Unii Wąbrzeźno 
rozegrali pierwszy w tym ligo-
wym sezonie mecz przed własną 
publicznością. Przeciwnik – dru-
żyna LTP Lubanie, podobnie jak 
wąbrzeska Unia rozpoczął ligowe 
rozgrywki od porażki, więc można 
było się spodziewać wyrównanego 
i zaciętego spotkania. 

Tak też się stało – publiczność, 
szczególnie w drugiej połowie, nie 
mogła narzekać na brak emocji. 
W pierwszej połowie wrażeń tak-
że nie zabrakło, choć nie były one 
związane tylko ze sportową ry-
walizacją. Od pierwszych minut 
spotkania oba zespoły narzuciły 
szybkie tempo gry, która zaowo-
cowała nie tylko podbramkowymi 
sytuacjami, ale także dużą liczbą 
fauli.

Mecz rozpoczął się od ataków 
Unii, które z każdą minutą nabie-
rały tempa. Ten napór gospodarzy 
przyniósł skutek w 20. minucie 

spotkania. W na pozór niegroź-
nej sytuacji Marcin Stempski za-
uważył, że bramkarz LTP wyszedł 
daleko przed linię bramkową  
i, wykorzystując niezdecydowanie 
lubańskich obrońców lobem zdo-
był otwierającego wynik spotkania 
gola.

Piłkarze gości próbowali od 
razu odpowiedzieć na gola zdoby-
tego przez wąbrzeźniań, ale mimo 
stworzenia kilku groźnych sytuacji 
w pierwszej połowie nie udało im 
się pokonać bardzo dobrze tego 
dnia dysponowanego Jana Wi-
śniewskiego. Unici nie próżnowali 
– w pierwszej połowie mieli jesz-
cze kilka okazji do podwyższenia 
wyniku spotkania, ale defensywa 
lubańskiej drużyny była już znacz-
nie czujniejsza i… jeszcze częściej 
niż przed objęciem prowadzenia 
przez Unię uciekała się do fauli.

Druga połowa meczu, prowa-
dzona w równie szybkim tempie,  
o wiele bardziej mogła podobać się 

Stempski, Rzepiński i Klarkowski w zamieszaniu pod bramką LTP

Tym razem po strzale Stempskiego piłka trafiła w słupek bramki LTP

publiczności. Obie drużyny jakby 
bardziej zajęły się grą w piłkę niż 
odpowiadaniem faulem na faul.  
W siódmej minucie drugiej połowy 
goście mogli się cieszyć z wyrów-
nania wyniku spotkania: przejęli 
piłkę w środkowej części boiska, 
przeprowadzili szybką kontrę  
i Wiśniewski był bezradny wobec 
strzału z najbliższej odległości.

Na szczęście odpowiedź wą-
brzeźnian była natychmiastowa: 
po dwóch minutach wywalczyli 
rzut rożny, a w zamieszaniu pod-
bramkowym największym spry-
tem wykazał się Nowicki, który 
ucieszył swoją drużynę i publicz-
ność odzyskaniem prowadzenia.

Po zdobyciu drugiej bramki 
przez Unię rozpoczął się najcie-
kawszy okres spotkania. Obie dru-
żyny grały z werwą, odpowiadając 
akcja za akcję. Tak było do 80 mi-
nuty spotkania, w której piłkarze 
Unii przeprowadzili wręcz „pod-
ręcznikową” akcję, która odebrała 
gościom ochotę do dalszej walki. 
Stempski otrzymał znakomite, 
prostopadłe podanie i bezbłędnie 
wykorzystał fakt, że znalazł się 
sam na sam z bramkarzem. Było 
to jakby udokumentowanie zna-
komitej postawy tego zawodnika 
podczas całego meczu. Doceniła 
to także publiczność, która po-
żegnała go brawami, gdy na pięć 
minut przed końcem spotkania 
opuszczał boisko.

– Po takim spotkaniu cała 
drużyna zasługuje na wyróżnie-
nie – powiedział po meczu trener 
Sebastian Isbrandt. – Przez więk-
szość spotkania realizowane były 
przedmeczowe założenia. Oprócz 
momentów, w których zapomi-
naliśmy o stosowaniu pressingu, 
dominowaliśmy na boisku i potra-
�liśmy to udokumentować zwy-
cięstwem.

W sobotę REFLEX-Unię cze-
ka wyjazdowe spotkanie do Na-
kła nad Notecią. W minionym 
sezonie drużyna Czarnych nie 
była wygodnym partnerem dla 
wąbrzeskich piłkarzy, którzy prze-
grali obydwa mecze. Jednak posta-
wa biało-błękitnych w spotkaniu  
z LTP Lubanie na pewno daje na-
dzieję na przywiezienie z Nakła 
korzystnego wyniku.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

REFLEX-UNIA WĄBRZEŹNO – LTP LUBANIE 3:1 (1:0)

Bramki dla Unii: 1:0 M. Stempski (20.), 2:1 P. Nowicki (69.), 3:1 M. Stempski (80.)

REFLEX -Unia: J. Wiśniewski - M. Rudziński (74. D. Kalinowski), Ł. Rzepiński, R. Śliwiński, C. Gozdek  
- B. Waszkowski (81. T. Słojkowski), J. Rybszleger, J. Klarkowski, P. Nowicki (24. - ż.), R. Wąs (77. M. Gołąb) 
- M. Stempski (85. S. Szotowicz - 90. ż.)

WYNIKI DRUGIEJ KOLEJKI SPOTKAŃ CZWARTEJ LIGI:

REFLEX-Unia Wąbrzeźno  3-1  LTP Lubanie
Grom Osie    5-1   Flisak Złotoria  
Start Radziejów    2-0  Unia Gniewkowo 
Dąb Barcin    3-5  Ziemowit Osięciny 
Chemik Bydgoszcz   5-2  Unifreeze Miesiączkowo
Promień Kowalewo Pom.  2-1  Unia Solec Kujawski 
Gwiazda Bydgoszcz   3-3  Czarni Nakło nad Notecią
Sparta Brodnica   3-2  Cuiavia Inowrocław

TABELA CZWARTEJ LIGI PO DWÓCH KOLEJKACH:

 1. Ziemowit Osięciny   2    6    2     0   0  11-3 
 2. Chemik Bydgoszcz   2    6    2     0   0  6-2 
 3. Grom Osie   2    4    1     1   0  7-3 
 4. Sparta Brodnica   2    4    1     1   0  5-4 
 5. Promień Kowalewo Pom.  2    4    1     1   0  4-3 
     Gwiazda Bydgoszcz  2    4    1     1   0  4-3 
 7. Cuiavia Inowrocław  2    3    1     0   1  4-4 
 8. Dąb Barcin   2    3    1     0   1  5-5 
 9. Start Radziejów   2    3    1     0   1  2-6 
10. REFLEX-Unia Wąbrzeźno  2    3    1     0   1  4-3 
11. Czarni Nakło nad Notecią  2    2    0     2   0  5-5 
12. Unia Gniewkowo   2    1    0     1   1  0-2 
13. Flisak Złotoria   2    1    0    1   1  1-5 
14. Unia Solec Kujawski  2    0    0     0   2  1-3 
15. LTP Lubanie   2    0    0     0   2  1-4 
16. Unifreeze Miesiączkowo  2    0    0     0   2  2-7

W tym spotkaniu Waszkowski wielokrotnie skupiał na sobie uwagę Ê
obrońców z Lubania

W tym meczu nie brakowało podbramkowych sytuacji
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